
Na międzynarodowych

obozach harcerskich

„Rozmawiamy
na migi"

Wczoraj ponownie odwiedzili­
śmy harcerską stanicę w Korz-
kwi, gdzie wraz z polskimi har­
cerzami przebywają pionierzy z

NRD. Na początku wakacji pi­
saliśmy, że ten jedyny stały o-

środek Chorągwi Krakowskiej ma

kłopoty. Nie można było dokoń­
czyć drogi, teren był bowiem
rozkopany z powodu powtarzają­
cych się awarii wodnych. Na
szczęście problemy z wodą skoń­
czyły się. Harcerze nie toną już
w błocie, ukończono drogę oraz

budowę drewnianych domków
Ale w dalszym ciągu teren jest
nie ogrodzony. „Żaczek” miał

wykonać ogrodzenie do 15 czerw­
ca, mija lato i nic... W tej chwi­
li przebywa w Korzkwi 102 pio­
nierów i harcerzy.
■Harcerze myślą o zagospodaro-

(Dokończenie na str. 2)

Największa
na świecie
rakieta nośna

TOKIO (PAP). Jak donosi ga­
zeta „Daily Yomiuri”. japońscy
uczeni planują skonstruowanie w

połowie lat dziewięćdziesiątych
najw^kszej na świecie rakiety
nośnej, pracującej na paliwie
stałym. Rakieta ma wynosić na

orbitę na wysokość 250 km sztu­
czne satelity o wadze 2 ton.

Z posiedzenia Biura

Politycznego KC PZPR
II bm. Biuro Polityczne KC

PZPR rozpatrzyło spostrzeżenia
i wnioski zebrane w ubiegłym
tygodniu podczas wizytacji prac
żniwnych, gospodarstw rolnych i

jednostek obsługi rolnictwa oraz

kolonii i obozów młodzieżowych.
Zapoznało się z wynikami dzia­

łań komisji kontrolno-rewizyj-
nych, podstawowych organizacji
partyjnych oraz organów kon­
trolnych państwa w dziedzinie
zwalczania zjawisk patologii go­
spodarczej. Przyjęto wnioski
zmierzające do zaostrzenia wy­
magań i odpowiedzialności.

(PAP)
iiiiminniiiiiniiniiiimmmimaiHmiiiiiiHHiiiiiimiiiimmiiiiiiiiiiił

Co sio kreci u flhnewESw?
Z ogromną uwagą przestudio­

wałam ostatnio scenariusze po­
wstających właśnie polskich fil­
mów, które mniej więcej za pół
roku wejdą na ekrany. Ostatecz­
ny rezultat tych realizacji jest
trudny do przewidzenia, a o ich
powodzeniu zadecydują widzo-

UTRO pogoda w rejonie Kra- i
kowa kształtować się będzie j
pod wpływem klina wyżowe- r

go. Zachmurzenie małe i u- J
miarkowane, wzrastające do t

dużego, okresami opady de- f
szczu. Temp. min. nocą 9, )
maks, dniem 18 st. C. Wiatr t

’ i umiarkowany płd.-zach. i t
Dziś rano wilgotność powie- J

wynosiła 68 proc. I

Jsłaby
zach.

Podczas, gdy w USA czy w

krajach zachodnioeuropejskich
trwa coraz skuteczniejsza batalia
przeciwko nałogowi palenia, w

krajach słabo rozwiniętych na­
stępuje znaczny wzrost liczby
wypalanych papierosów. Okazu­
je się, a renomowane koncerny
tytoniowe, dzięki agresywnej re­
klamie, w rodzaju widocznych na

naszym zdjęciu, całostronico­
wych fotomontaży, coraz lepiej
Prosperują w krajach Ameryki
Łacińskiej, Azji czy Afryki. W
wielu krajach trzeciego świata
aromatyczny, zagraniczny papie­
ros jest symbolem dostatniego,
lepszego życia. Według statystyk
^Publikowanych przez Światową
Organizację Zdrowia ilość wypa-
taniych papierosów przez osoby
Powyżej 15 roku życia, w kra-
3<rfC s uPrzemysłowionych wynosi
ou 2 do 3,5 tys. rocznie, zaś w
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Od wielu juz lat główne trofea
sopockiego festiwalu wykonywa­
ne są przez artystów rzemieślni­
ków ze Spółdzielni Pracy Ręko­
dzieła Artystycznego „Bursztyny”
w Gdańsku. „Bursztynowe pły­
ty” są wykonane z wysokiej pró­
by srebra i bursztynowej sylwet­
ki ptaka wmontowanej w otwór.
Z kolei „Bursztynowy Słowik” to

ptak we fragmencie srebrnej
klatki. Zwycięzcy tegorocznego
XXIV Międzynarodowego Festi­
walu Piosenki „Sopot 87” oprócz
nagród pieniężnych otrzymają
m. in. właśnie te widoczne na

naszym zdjęciu „Bursztynowe
płyty”. Fot. CAF-Kraszewski

JednegoTen krokodyl trafi do
ogrodów zoologicznych, a wy­z

rósł w największej na święcie
krokodylej fermie w Tajlandii.

Fot. CAF-Reuter

wie, którzy pójdą do kina, albo
nie. To jednak okaże się w przy­
szłości. Teraz o tym, czego może­
my oczekiwać.

I tak Wanda Jakubowska re­
alizuje obraz pt. „Roztoki” o

życiu i twórczości Władysława
Orkana, zaś Barbara Sass w fil­
mie pod roboczym tytułem „Lu­
dzie jak ptaki” opowiada o prze­
ciętnym, niepozornym człowieku,
którego wewnętrzny ład zakłóca
nadzieja na wielki sukces zawo­
dowy i osobisty. Marek Nowicki
(autor „Widziadła”, „Miłości z

listy przebojów” j „Spowiedzi
(Dokończenie na str. 2)

krajach gospodarczo zacofanych
ok. 20 tys. Dodatkowe niebezpie­
czeństwo dla zdrowia palaczy w

krajach trzeciego świata stanowi
coraz większy wzrost konsumpcji
gorszych jakościowo papierosów
miejscowej produkcji. Autorzy
specjalnego raportu Światowej
Organizacji Zdrowia zwracają u-

wagę, iż przemysł tytoniowy w

krajach trzeciego świata prospe­
ruje bez żadnych ograniczeń i

zdrowotnej kontroli papierosów,
które mają wyższą zawartość
produktów smoły i nikotyny, niż
te wyrabiane w krajach wysoko
uprzemysłowionych. Jak dotąd,
nie ma niestety oznak, aby ta

groźna sytuacja, powodująca na­
silanie się m. in. chorób płucnych
(od chronicznych bronchitów po
raka) miała ulec odwróceniu.

(Wi-Gr)
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Kraków, środa 12 sierpnia 1987 r

a Większe dostawy cytryn i arbuzów

a Brzoskwiń, winogron i papryki
będzie jak na lekarstwo

Import, głównie z krajów
RWPG, corocznie uzupełnia ofer­
tę zielonego rynku. Czego mo­
żemy się spodziewać w najbliż­
szych miesiącach? Jak dowiadu­
ję się w Krakowskiej Spółdziel­
ni Ogrodniczo-Pszczelarskiej, w

najbliższych tygodniach w sprze­
daży znajdzie się ok. 500 ton

arbuzów, kupionych na Węgrzech,
w Bułgarii i Rumunii, czyli o 70
iiiinnimuiiiiniiimiiiiiiiiinmiiii

„Rozmowy
ze Stanisławem Lemem"

Nakładem Wydawnictwa Lite­
rackiego w Krakowie ukazała się
książka Stanisława Beresia „Roz­
mowy ze Stanisławem Lemem”.
Książka jest próbą odpowiedzi
m. in. na pytania o kształt ży­
ciowej i artystycznej drogi S. Le­
ma, o jego miejsce w polskiej i

światowej literaturze, o status
człowieka w tworzońej przez nie­
go cywilizacji oraz o stan rozpo­
znawania prawideł, jakimi rządzi
się Kosmos. „Rozmowy ze Stani­
sławem Lemem” powstały mię­
dzy listopadem 1981 a sierpniem
1982 r. Wydane zostały w nakła­
dzie 10 tys. egzemplarzy i są
znakomitym uzupełnieniem uka­
zujących się w WL dzieł wszyst­
kich S. Lema. (PAP)

Zachodnioniemiecki samolot

spadł na restaurację
BONN (PAP). Do poważnej ka­

tastrofy lotniczej doszło we wto­
rek po południu w Monachium.
Mały, dwusilnikowy samolot tu­
rystyczny typu Pipper-Cheyenne
runął na dach restauracji McDo-
nalda, położonej w pobliżu mo­
nachijskiego lotniska Riem. Jak
wynika z pierwszych doniesień,
co najmniej 6 osób zginęło, a 15
odniosło bardzo ciężkie obraże­
nia.

Spadający samolot zawadził o

dach restauracji, a następnie u-

derzył w autobus, raniąc wię­
kszość pasażerów.

Atak lwicy
O włos od makabrycznej śmier­

ci było w Zimbabwe małżeństwo
Roy i Ivonna Jennings, obydwo­
je w wieku 50 lat, którzy w doli­
nie rzeki Zambezi zapragnęli
skosztować prawdziwej afrykań­
skiej „safari” w Parku Narodo­
wym „Mana Puls”.

W środku nocy Roy Jennings
obudził się i usłyszał ryczenie

(Dokończenie na str. 3)

A co z tego będzie miał telewidz?

Prosto z kosmosu

13 programów TV
Dziś wieczorem na ciężaro­

wym samochodzie przyjedzie do
Krakowa antena satelitarna, któ­
rą Radiokomitet zafundował
Krakowskiemu Ośrodkowi Te­
lewizyjnemu na Krzemionkach
Tak więc po Warszawie, która
program satelitarny odbiera już
od ubiegłego lata (dzięki czemu

9

Na campingu przy i<1. Królewej Jadwigi
! Fot. STANISŁAW MAKAREWICZ

Hiszpanie rozłożyli się w krzakach

łoń więcej ńiż przed rekiem.
Wszystko wskazuje na to, że za­
chowana zostanie do końca tego
roku ciągłość sprzedaży cytryn,
w pierwszym półroczu sprzedano
ich 250 ton, w drugim Kraków
ma otrzymać 300 ton. Dostanie­
my też (choć i ta wielkość jest
pod znakiem zapytania) 100 ton

winogron, gdy potrzeby szacuje
się na co najmniej 2 tys. ton.
Brzoskwiń dostaniemy tylko 3,5
tony, a papryki, jeśli kontrahen­
ci wywiążą się z umowy, ok 50
ton (kilka lat temu na nasz ry­
nek trafiało 4 razy tyle).

Z owoców cytrusowych w paź­
dzierniku i w listopadzie w skle­
pach znajda się pomarańcze —

03 tony, gdy w l półroczu br.
otrzymaliśmy ich blisko 200 ton.

Mniej więcej tyle samo co

marańczy będzie grapefruitów.
(ja)

po-

rr Kiedyś z Antonellim,
teraz solo....”

W sopockiej Operze . Leśnej
spotkałam Halinę. Nie śpiewała

podczas koncertu, przyjechała
prywatnie i z widowni oklaskiwa­
ła wybory najpiękniejszych Po­
lek. Przypomnijmy, że Halina o-

trzymała nagrodę na tegorocznym
festiwalu w Opolu, została rów­
nież „Miss Foto” tego festiwalu.

— Nad czym obecnie pracujesz?
— Nagrywam mój pierwszy

longplay w firmie Arston, która
uprzednio wydała małą płytę.

(Dokończenie na str. 2)

We francuskiej miejscowości
Dangu odbył się ślub Dave Ste­
warta z zespołu „Eurythmics”
i Siobhan Fahey śpiewającej w

żeńskim trio „Br.nanarama”.
Fot. CAF-Reuter

np. „Panorama dnia” dysponuje
bieżącym serwisem informacyj­
nym sieci CNN) Krzemionki będą
drugim ośrodkiem telewizyjnym
w kraju mającym bezpośredni
podgląd na to, co robią świato­
we telewizje.

Antena wyprodukowana przez
zachodnioniemiecką firmę Kat-
hrein ma średnicę 2,8 m, a ko­
sztowała 15 tys. marek. Stanie
na skwerku przed ośrodkiem na

specjalnym, wysokim fundamen­
cie, którego montażem zajmie
się „Elbud”.

TV Krzemionki odbierać bę­
dzie program z tzw. satelity roz-

siewnego, umieszczonego nad
równikiem na geostacjonarnej
orbicie odległej od Ziemi o 36
tys. km. Tak naprawdę satelita
ten przeznaczony był do przesy­
łania programów dla telewizji
kablowych i osiedlowych. Stąd
wymaga on anten o sporej śred­
nicy. Niewielkie kilkudziesięcio-
centymetrowe wystarczą do od
bioru sygnałów emitowanyęb
przez satelity nowej generacji
tzw. bezpośredniego odbioru, o

których wyniesieniu na orbitę
(Dokończenie na str 2)

Kto jest u nime-
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51 Hiszpanów rozłożyło swe

namioty w krzakach czarnej po­
rzeczki. Przyjechali na trzy dni
z Sewilli, namówieni przez ko­
legów, którzy byli tutaj w ze­
szłym roku. Dla pewności, miej­
sca zarezerwowali jeszcze w sty ­
czniu. Dziś od rana zwiedzają
Kraków, wczoraj zupełnie przy­
padkowo spotkali na campingu
znajomego z rodzinnego miasta
Góra z górą się nie zejdzie, ale
Hiszpan z Hiszpanem..

Jari Repo mieszka w Helsin­
kach. Wybrał się z dziećmi na
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Gary Hart

nadal popularny
NOWY JORK (PAP). Ostatnie

badania opinii publicznej, prze­
prowadzone przez Instytut Gal-
lupa, wykazały, że gdyby Gary
Hart ponownie włączył się do
walki o nominacje do wyborów

(Dokończenie na str 2)
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ZE SWulGA

WE WTOREK lotnictwo libij­
skie dokonało nalotów na kilka
miejscowości w północnej części
Czadu, co Jest ripostą na zaję­
cie przez wojska czadzkie Auzu,
znajdująoego się w strefie o tej
samej nazwie. Obszar Auzu jest
od wielu lat przedmiotem spo­
ru libijsko-czadzkiego, który w

ostatnich paru dniach wszedł w

fazę ostrego konfliktu zbrojnego.
DRUGI amerykański konwój

w Zatoce Perskiej, po perype­
tiach związanych z wykryciem
w tym akwenie następnych min,
dotarł ostatecznie we wtorek
wczesnym popołudniem do Ku­
wejtu.

WŁADZE włoskie poinformo­
wały, że na razie wstrzymano
przyjęcia nowych osób do obo­
zu dla uchodźców — Latina, po­
nieważ budynek, w którym mie­
ści się to schronisko dla ucieki­
nierów groz!ł zawaleniem się.

Rejs przyjaźni
W Kijowie zakończył się wczo­

raj międzynarodowy rejs po
Dnieprze, zorganizowany z ini­
cjatywy radzieckiego j ukraiń­
skiego Komitetu Obrony Pokoju.
W rejsie wzięli udział przedsta­
wiciele po-nad 60 organizacji i ru­
chów antywojennych z 19 państw
zachodnioeuropejskich, a także z

USA i Kanady.
Odbywając po głównej

Ukrainy podróż długości
1700 km, goście zwiedzili
ośrodków przemysłowych
turalnych Ukrainy, wzięli
w manifestacjach antywojennych,

(Doknńr.entp no str 2)

rzece

około
wiele

i kul­
iłdział

urlop przez Szwecję i Polskę do
czeskiej Pragi. Nie ma zbyt za­
dowolonej miny. W Warszawie
okradziono im samochód, później
trochę chorowali W rezultacie
na zwiedzanie Krakowa zosta­
ło niewiele czasu.

Czwórka młodych Niemców
krząta się wokół namiotów. Stu­
diują w Dreźnie Przyjechali do
Polski na zaproszenie zaprzyja­
źnionych licealistów z Kamien­
nej Góry. Przy okazji postano­
wili odwiedzić również Kraków.
Chwalą miasto za Bramę
riańską, ganią za

ulic.

Flo-
rozgrzebanie

(Dokończenie na str. 5)

i ♦ W 1972 r. w Wietnamie do-
l szło do ostatnich bojowych dzia-
' łań żołnierzy amerykańskich.)♦W1955r.wwieku80lat
t zmarł Thomas Mann, wybit-
( ny niemiecki prozaik, laureat
f Nagrody Nobla; autor m. in.
J ..Czarodziejskiej góry", „Dokto-
j ra Faustusa”, czy „Buddenbroo-
( ków”.

♦ W 1942 r. w Moskwie doszło
do pierwszego spotkania J. Sta­
lina z W. Churchillem; w roz­
mowach uczestniczył także wy­
słannik USA — A. Harriman.

■Było to 12 sierpnia
* ♦ W 1932 r. urodził się Anto-
( ni Kocjan, konstruktor i pilot
) szybowcowy; wsławił się udzia-
j łem w zdobyciu przez AK pla-
I, nów wytwórni pocisków rakie-
'

towych V-1 w Peenemiinde i
> przekazaniu ich aliantom.
} ♦W 1887 r. urodził się Erwin
. Schrodinger, austriacki fizyk

< teoretyk; współtwórca nierelaty-
) wistycznej mechaniki kwanto-
) wej, laureat Nagrody Nobla.
s ♦ W 1702 r. urodził sią Józef
'

Andrzej Załuski, współzałożyciel
? pierwszej biblioteki publicznej w

) Warszawie.
( ♦ W 1687 r. wojska Austrii
. pod dowództwem ks. Lotaryń-
J skiego i Ludwika Bodeńskiego
J w drugiej bitwie pod Mochaczem
V pokonały turecką armię Sulej-
f mana Paszy; umożliwiło to wy-
z zwqleni.ę Chorwacji i Transyl-

wanii. (wi-gr)
*** «*w>z***********^^rww*
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Maleje liczba

księży katolickich
BONN (PAP). Ząchodnionie-

miecki dziennik .Sueddeutsche
Zeitung”, opierając się na da­
nych opublikowanych niedawno
przez niemiecką konferencję
biskupów, pisze o coraz wy­
raźniejszym niedoborze księży
w Kościele katolickim.

Obecnie w RFN jest ok. 22
tys. księży i braci zakonnych.
Statystycznie przypada jeden
duszpasterz na 1280 wiernych.
Jednakże przeciętny wiek księ­
żywahasięod55do65lat,
a powołań z roku na rok jest
coraz mniej.

Ta negatywna tendencja doty­
czy nie tylko Niemiec. Z ostat­
nich danych wynika, że ogólna
liczba księży światowego Ko­
ścioła katolickiego zmniejszy­
ła się z 433 tys. w roku 1973
do 406 tys. w roku 1983. Tyl­
ko w Azji i w Afryce liczba
księży utrzymała się na dotych­
czasowym poziomie, lecz wy­
znawców katolicyzmu jest co­
raz więcej, a ośrodki duszpa-

W TARCHOMIŃSKIEJ „Polfie”
obradował zespół OPZZ ds. o-

chrony zdrowia. Krytycznie oce­
niono sytuację w dziedzinie zao­
patrzenia w leki i środki opa­
trunkowe. Z ok. 2300 pozycji
znajdujących się w urzędowym
spisie leków brakowało w 1986 r.

stale lub okresowo blisko 1000.
Zespół obradował po posiedzeniu
Prezydium Rządu, na którym
podjęto decyzje w sprawie za­
pewnienia pełnego wykonania
programu operacyjnego ochrony
zdrowia ludności i przekroczenia
produkcji leków ponad ustalone
tegoroczne zadania.

RADA Państwa mianowała
dotychczasowego prezesa Pol­
skiej Izby Handlu Zagraniczne­
go Ryszarda Karskiego na sta­
nowisko ambasadora PRL w Re­
publice Federalnej Niemiec.
Przez wiele lat piastował on róż-
ne odpowiedzialne stanowiska w

handlu zagranicznym.
NA 3-TYGODNIOWE tournee,

do Danii, Finlandii i Włoch wy­
jechała 11 bm. Wielka Orkiestra
Symfoniczna Polskiego Radia i
Telewizji w Katowicach. Kato­
wiccy muzycy wystąpią z dwo­
ma koncertami w Kopenhadze,
następnie z 5 — w Finlandii (w

Z KRAJU
tym z dwoma na festiwalu mu.

zycznym w Turku) oraz z pię­
cioma — we Włoszech. Na wszy­
stkich koncertach prezentowane
będzie „Renuiem Polskie” Krzy­
sztofa Pendereckiego pod batu­
tą kompozytora.

DZIŚ rozpoczyna się w Warsza­
wie Giełda Rzemiosła — Jesień
87.Wciągudwóchdni—12i13
hm. — rzemieślnicy z 39 stołecz­
nych spółdzielni przedstawią wy­
roby o ogólnej wartości 12 mld
zł. Nowością jest stoisko „Koope­
racja 87”. Znajdą się tam arty­
kuły produkowane we współpra­
cy z przedsiębiorstwami pań-
stwowvmi.

„RZECZPOSPOLITA” w dzi-
s!ejszym wydaniu publikuje „In­
formację o pracy Rady Mini­
strów w I półroczu br”.

RÓ2NE zrabowane przedmioty
dużej wartości nrzekazali funk­
cjonariusze WUSW w Lublinie
proboszczowi narafii rzymskoka­
tolickiej w Piotrowicach Małych
k. Nałęczowa. Mieniem tym za­
ledwie przez kilka godzin cieszvli
się sprawcy brutalnego napadu
na tego księdza, którymi okazała
sie czwórka młodych osób.

PRZECIĘTNA polska rodzina
przeznaczyła w ub. r. ponad 70
tv.s. zł na zakup alkoholu, czy­
li 40 proc, kwot wydatkowanych
na żywność. Obniża to — jak
widać — wydatnie poziom ma­
terialny życia rodzin, ale i nrzy-
nosi zarazem ogromne, choć nie­
wymierne, straty moralne.

• W Górach Skalistych w sta-
0 nie Kolorado doszło do osunię-
« cia się lawiny skalnej na auto-
i] bus. 6 osób zginęło, a 16 dal-
K szych odniosło obrażenia.
R O Na przejeździe kolejowym
S w Hiroszimie doszło do zderze-

g nia pociągu z autobusem, który
K nie zdążył na czas zjechać z to-
K rów. Pociąg mający w składzie
w 8 wagonów uderzył w tył auto-

g karu. Poza jedną osobą, reszta

g spośród 55 pasażerów odniosła
R obrażenia, w tym 9 poważne.
H Ranni zostali też czterej pasaże-
g rowie pociągu.

• 43 osoby zostały ranne w

K wyniku katastrofy drogowej,
5 która wydarzyła się w pobliżu
A; Jerozolimy. Do wypadku doszło,
8 kiedy kierowca autokaru tury-
K stycznego stracił panowanie nad
B kierownicą i uderzył w przy-
£ drożne drzewo. Przyczyną kata-

g strofy była awaria hamulców.
• W wyniku wybuchu bom-

fij by, podłożonej w samochodzie,
£ zaparkowanym w pobliżu dysko-
ja teki w hiszpańskiej miejscowo-
R ści Eibar, rannych zostało 13 o-

K sób. Przedstawiciel policji oskar-
6 żył ugrupowanie baskijskich se-

ju paratystów ETA o dokonanie za­
machu.

O Monsuny, czyli pora desz­
czowa w Indiach, od wieków
przychodziły z regularnością ze­
garka. W tym roku zawiodły, a

opóźnienie wyniosło blisko mie-
! siąc. Dla rolnictwa oznacza to

klęskę nieurodzaju.
® Nadal spadają ceny ropy

sterskie rozmieszczone są nie­
równomiernie.

Szczególnie niekorzystnie na­
tomiast przedstawia się sytu­
acja w Ameryce Łacińskiej. Tam
ju>. w 1983 r. na jednego ka­
płana przypadało 7 tys. wier­
nych Również w Ameryce Pół­
nocnej w roku 2000 przeciętna
wieku księży znacznie wzroś­
nie i będzie ich o połowę mniej
niż przed 50 laty, przy czym
liczba katolików w USA jest
obecnie czterokrotnie wyższa
niż w 1925 r.

Wśród krajów zachodnio­
europejskich szczególnie poważ­
nych problemów przysparza Ko­
ściołowi Francja, gdzie już w

1983 r. było 22 tys. parafii po­
zbawionych księdza. Nie naj­
lepiej przedstawia się sytuacja
w Holandii.

Przyczyn
upatruje się
społecznych,
świecie a także w nasilających
się oporach wewnętrznych prze­
ciwko tradycyjnym strukturom i
autokratycznym postawom Ko­
ścioła Nie bez znaczenia jest
również sprawa celibatu, o czym
mogą świadczyć nieporównanie
mniejsze problemy Kościoła
ewangelickiego.

trudności Kościoła
w przeobrażeniach
zachodzących w

Gary Hart

nadal popularny
(Dokończenie ze str. 1)

prezydenckich z ramienia Partii
Demokratycznej, nadal cieszyłby
się największym poparciem po­
tencjalnych wyborców.

25 proc, ankietowanych osób —

zwolenników Partii Demokra­
tycznej i niezależnych wyborców
— opowiedziałoby się za Hartem,
gdyby ponownie stanął do ry­
walizacji o nominację Partii De­
mokratycznej. 13 proc, osób od­
dałoby głosy na Jesse Jacksona.

Przypomnijmy, iż Gary Hart

wycofał się z kampanii wybor­
czej 8 maja br., po tym jak dzien­
nik „Miami Herald” opublikował
kompromitujące go informacje
w sprawie jego związku z mo­
delką Donną Rice.

Co słychać?
Mieszkaniec francuskiego mia- f

steczka Clermont — L’Herault u- J
stanowił krajowy, a prawdopo- J
dobnie i światowy rekord w pro- C

wadzeniu samochodu bez prawa f
jazdy oraz ubezpieczenia, które)
jest obowiązkowe we Francji. 1
Przez 21 lat przejechał bowiem 5

bez prawa jazdy i innych wy- i

maganych dokumentów całą f
Francję. Odbył też kilka podró- )
ży zagranicznych. Nigdy nie na- j
ruszył przepisów ruchu drogo- (
wego i ani razu nie został za- ?

trzymany przez patrol policji 1

drogowej. Dopiero ostatnoi szczę- )
ście go opuściło i został zatrzy- r

many przez policję. f

z dalekopisu

ECHO KRAKOWA S^BSa
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„Kiedyś z Antonellim,
teraz solo...”

(Dokończenie ze str. 1)
— Ludzie kojarzą Cię przede

wszystkim z Markiem Antonel­
lim...

— Na pewno występy z Mar­
kiem Antonellim to była dla mnie
szansa wyjścia na szersze wody.
Chciałam, aby mnie zauważono.
Ale dzisiaj mogę powiedzieć, że
miało to również swoje minusy.
Trudniej było przebić się solo.

— A przecież śpiewałaś wcze­
śniej...

— Tak, brałam udział w Festi­
walu Piosenki Radzieckiej w Zie­
lonej Górze, zdobyłam Brązowy
Samowar. Dzięki występom z

Markiem Antonellim w Sopocie
w 1984 r. dostałam się do Estra­
dy Poznańskiej oraz do studium
piosenkarskiego przy Średniej
Szkole Muzycznej w Poznaniu.
W tej chwili artystycznie prowa­
dzi mnie Aleksander Maliszew­
ski z „Alex Bandu”.

— Wróćmy do współpracy z

Antonellim, jak to się stało, że

zaśpiewaliście razem „Frontierę”?
— Artystyczną opiekę sprawo­

wał nade mną dyr. Milian i on

wysunął tę propozycję. Potrzeba
było kogoś świeżego, naturalne­
go... (kk)

Rozmawiamy na migi" ■ ■■n
(Dokończenie ze str. i)

wywaniu ośrodka. Jest tu prze­
piękny park, będący otuliną Par­
ku Ojcowskiego. A konserwator
przyrody jest surowy, obszar mo­
że być wykorzystywany tylko re­
kreacyjnie.

Odwiedziliśmy też inne ośrodki,
w których harcerze podejmują
zagranicznych kolegów. W inter­
nacie Zespołu Szkół Elektrycz­
nych w Krakowie przebywali
Bułgarzy i młodzież z NRD, a do
niedawna jeszcze z ZSRR, Buł­
garzy przyjechali tu do pracy w

Pracują w „Telpodzie”

oddają na zorganizowanie

OHP.
przez dwa tygodnie. 1/3 zarob­
ków
im tygodniowego wypoczynku. Z
końcem sierpnia pojadą więc do
Piwnicznej. Dzieci z ZSRR i NRD

przyjechały wyłącznie na wy­
poczynek.

W Gdowie też jest ośrodek har­
cerski. Teren nie należy jednak
do harcerzy, ale do gminy. Wła­
śnie wygasa 5-letnia umowa,
którą zamierzają odnowić. Har­
cerze otrzymali w tym roku 30
min zł z nadwyżki budżetowej
Rady Narodowej m. Krakowa na

zagospodarowanie tego terenu.
W tej chwili przebywają tu har­
cerze i pionierzy z NRD. Z poro­
zumiewaniem się „nie ma kłopo­
tów”. Harcerze wprawdzie nie­
mieckiego nie znają, ale — jak
nam powiedzieli — dogadują się
na migi...

słowych doszło do starć między
strajkującymi i policją, która u-

żyła gazów łzawiących, armatek

wodnych i pałek.
• 15 osób zginęło, a 48 odnio­

sło obrażenia w wyniku wypad­
ku na górskiej drodze, 120 kin
na północ od stolicy Kolumbii.
Po uderzeniu w furgonetkę, au­
tobus jadący z Tunja do Chu-
tjuinąuira stoczył się w 200-me-
trowy jar. 26 rannych pasaże­
rów umieszczono w szpitalu.

•W poniedziałek wydarzyła
się awaria w elektrowni ato­
mowej Trawsfynydd, położonej
w miejscowości Gwynedd, w pół­
nocnej Walii. Nastąpił niegroź­
ny wybuch w elektrowni, w cza­
sie operacji wyłączania transfor­
matora w celu przeprowadzenia
rutynowego przeglądu. Wybuch
nie spowodował ofiar wśród
pracowników elektrowni ani
przedostania się substancji ra­
dioaktywnych do atmosfery.

• 3 bomby eksplodowały we

wtorek na bazarze w mieście
Mardan, w północno-zachodniej
przygranicznej prowincji Paki­
stanu. W wyniku tych zamachów
11 osób zginęło, a 45 zostało ran­
nych.

• Rząd portugalski wyraził
zgodę na budowę amerykańskiej
stacji radarowej, służącej do śle­
dzenia obiektów kosmicznych.

• W wyniku bankructwa firm
i osób prywatnych zachodnionie-
miecka gospodarka poniosła w

1985 r. straty w wysokości ok. 15
mld marek.

Podobno w handlu brakuje
tłustego, białego sera. Na pew­
no nie w sklepie spożywczym w

Centrum D, gdzie ekspedientki
wyrzuciły na śmietnik kilkana­
ście kilogramów twarogu. Do­
nieśli nam o tym zbulwersowani
Czytelnicy, a fotoreporter uwiecz­
nił obraz serowego marnotraw­
stwa, (sam)

Fot. Stanisław Makarewicz

Co się kręci
(Dokończenie ze str. 1)

dziecięcia wieku”) serwuje nam

„Rajskiego ptaka”, czyli rzecz o

dziewczynie, która, jak księżnicz­
ka Anna, spadła z konia, jest
chora, jednak nie chce się le­
czyć, za co pewnie księżniczka
by jej nie pochwaliła.

Na odmianę Zbigniew Wojcie­
chowski, ten od „Wakacji w Am­
sterdamie” zaproponuje nam

„Pantareja” — historię dwudzie­
stoletniego narkomana, a Andrzej
Barański film kręcony na pod­
stawie powieści fińskiego pisarza
Timo K. Mukki pt. „Tabu”. Jest
to opowieść o miłości matki i
córki do jednego mężczyzny,
dziejąca się w początkach nasze­
go wieku, której akcję przeniósł
reżyser, będący jednocześnie sce­
narzystą, w polskie realia.

Ekranizowana jest także pro-

— Czy są problemy?
— „W zasadzie nie ma — mówi

komendantka obozu KRYSTYNA
KRZYK — tylko Sanepid kwe­
stionował brak ogrodzenia terenu
i toalety. Ośrodek nie ma wła­
snych toalet, dzieci korzystają
więc z ogólnodostępnych, które
znajdują się obok”.

Prowadzący obóz skarżyli się
na wysokie ceny owoców. Staw­
ka żywieniowa wynosi 295 zł
dziennie. Owoce są tak drogie, że

często rezygnowano z ich kupna,
w zamian podsuwając... kalarepę.
Ale podobno dzieci jadły ją z

ochotą.
Z warunkami wypoczynku w

tych trzech ośrodkach zapoznali
się wczoraj — I sekretarz KK
PZPR Józef Gajewicz i wicepre­
zydent Krakowa Jan Nowak.

(kk)

Kuloodporne kamizelki

dla dziennikarzy
Zawód dziennikarza przesyła­

jącego korespondencje z różnych
rejonów zapalnych świata już
dawno przestał być zajęciem bez­
piecznym. Problemem tym zaję­
ła się pewna firma w mieście
Cambridge, w kanadyjskiej pro­
wincji Ontario. Rozpoczęła osta­
tnio produkcję specjalnych kulo­
odpornych kurtek dla dziennika,
rzy. Przeznaczone są szczególnie
dla korespondentów wojennych.
Kurtki produkowane są z bardzo
odpornego j trwałego włókna,
ważą około 4,5 kg i można je
nabyć za 500—600 dolarów kana­
dyjskich.

Atak lwicy
(Dokończenie ze str. 1)

jakiegoś zwierzęcia. Sądząc, że to

hiena, odchylił zasłonę namiotu,
aby przegonić drapieżnika. W tym
momencie zwierzę chwyciło go za

rękę. Była to —< jak się później
okazało — zgłodniała lwica. Wy­
ciągnęła nieporadnego turystę z

namiotu.
Obudzona szamotaniem się mę­

ża współlokatorka namiotu rzu­
ciła się na lwicę z gołymi pię­
ściami. To uratowało życie mężo­
wi. „Królowa nocy” porżuciła
swoją ofiarę i uderzeniem łapy
odrzuciła turystkę na kilka me­
trów i znów podbiegła do za­
krwawionej ofiary. Tych kilka
chwil wystarczyło jednak, by do

akcji wkroczyli uzbrojeni myśli­
wi.

Lwicy udało się zbiec i ukryć
w chaszczach, ale nie na długo.
Następnego dnia wytropiono ją
i unieszkodliwiono serią strzałów
z broni myśliwskiej. Rannego od­
wieziono karetką do szpitala w

Harare,

Prosto z kosmosu
(Dokończenie ze str. 1)

mówi się już od roku. Jednak
nieudane starty francuskiej ra­
kiety Adriane, spowodowały o-

późnienie programu.
— Krakowska antena — mówi

dyrektor techniczny Ośrodka inż.
MARIAN WOJEWODA — będzie
ustawiona na satelitę Eutelsat
IF-7, przekazującego w tzw. za­
chodniej wiązce 11 programów
i we wschodniej 2. Będą to:

Rai Uno — retransmisja I pr.
TV włoskiej. Euro TV — wielo­
języczny, rozrywkowy, z elemen­
tami polityki i gospodarki. TV 5
— w j. francuskim, propagujący
kulturę francuską. New World
Channel — pr. amerykański o

charakterze religijnym. World
Net — amerykański, publicysty-
czno-informacyjny. Sky Chan­
nel — pr. angielski, 16 godzin
rozrywki. Teleclub — j. niemiec­
ki, rozrywka i filmy. Film Net
— j. angielski, filmy kinowe i te­
lewizyjne. World Public News
— amerykański, wyłącznie in­
formacyjny. Sat 1 — pr. między-

u filmowców?
za Tymoteusza Karpińskiego. Na
kanwie jego powieści Andrzej
Barszczyński realizuje film zaty­
tułowany „Żelazny wilk”. Jest to
historia przyjaźni kilkuletniego
chłopca z wilkiem.

Wreszcie będziemy oglądać pa­
rę pozycji sensacyjnych, m. iii.
„Klątwę Doliny Węży”, z wiel­
kim rozmachem realizowaną
wspólnie z estońską wytwórnią
„Tallinfilm” przez Marka Pie-
straka. Historia ta rozgrywa się
współcześnie we Francji i w In-
dochinach, z retrospekcją w la­
ta pięćdziesiąte, a jej bohatero­
wie usiłują rozwikłać tajemnicę
tytułowej doliny. Zdjęcia do tego
filmu kręcone są w ZSRR, Pol­
sce i Wietnamie.

Natomiast „Pięć” i „Sześć” to
robocze tytuły dwóch obrazów
Krzysztofa Kieślowskiego, reali­
zowane równocześnie z telewizyj­
nym serialem „Dekalog”. Pięć i
sześć, czyli piąte i szóste przy­
kazania boskie, jednym słowem
współczesne moralitety, których
treść wywodzi się z. dekalogowe­

go zapisku. I „Przyprawa” Wikto­
ra Turowa — dwuczęściowy o-

braz powstający we wspóleracy
z wytwórnią ;,Biełoruś-film”. po­
kazujący dzieje zmagań polskich
partyzantów w Lasach Janow­
skich podczas II wojny świato­
wej. Zobaczymy także „Dziew­
czynkę z hotelu Excelsior”, we­
dług scenariusza modnego dz-'ś
pisarza Eustachego Rylskiego,
który najpierw napisał nowelę
pod tym tytułem. A pokazuje w

niej starzejącego się mężczyznę
udręczonego przemijaniem, któ­
remu los daje szansę w postaci
12-Ietoiej dziewczynki...

ANNA SZYMAŃSKA
(KAR)

WYSOKA nagroda za odprowadzenie
pod adresem: os. Willowe 37/11 suki
czarnej (owczarek niemiecki), zagi­
nionej w dniu 9. VIII. 1987, w okoli­
cy KS „Hutnik”. Wabi się „Saman­
ta”, w dolnej szczęce złamane 2 kły.

g-30483
N-250 C — kupię, wypożyczę. — Teł.
11-44-60. g-30478
NOWE opony i dętki od „malucha”,
przyczepę bagażową N-250c — kunię.
Tel. 11-44-60, __________ g-30219
FIATA 125 p, rok prod. 1981 — sprze­
dam. Prokocim, Winiarskiego 34/3 —

od 16._______ -

_________ g-30306
POJEDYNKA do wynajęcia. Czynsz
płatny za rok. Ul. Wawrzyńca 20/2.
Oglądać: godz. 18—20.________ g-30356
FIAT 125, Skoda 105, 1980—1983 — ku­
pię. Tel. 58-45-72, po 20.
_______________________ g-30366
TYNKARZY, murarzy — przyjmę od
zaraz. Tel. 34-25-31. po 17. g-30323
39 VII 1987 — zaginęła stara, mała
suka brązowa — ratlerek, z dwoma
górnymi ząbkami. Dziecko bardzo tę­
skni. Uczciwego znalazcę proszę o
zwrot za nagrodą. Nowa Huta, os.
Na Skarpie 49/9.

__________ g-30232
ROZWIEDZIONĄ, korpulentną, z tem­
peramentem — pozna 45-Iatek. Cel
matrymonialny. Oferty 30222 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

_______________

PRZEDSIONEK do przyczepy kem-
pingowej oraz ponton — sprzedam. —

Tel. 48-83-96. g-30303
NAMIOT „domek” — sprzedam. Tel.
34-43-00,____________________ g-30312
FIATA 125, grudzień 1982 — sprze­
dam, Teł. 33-88-05, g-30302
STARE meble z likwidacji mleszka-
nia — kupię. Tel. 68-54-03.

g-30091
TELEWIZOR czarno-biały, nowy —

sprzedam. Teł. 34-24-13.
,g-30146

POŁOWĘ „bliźniaka” w stanie suro­
wym, w Krakowie — Borku — Jugo-
wicach — sprzedam. Kraków, Ostat-
nia A-

_______________g-30097
BMW 520 — sprzedam. Kraków. uL
Parkowa 11, po godz. 1«.
____________ g-30150
NAGRODA ta wskazanie miejsca po­
stoju skradzionego samochodu —

Vauxhall nr KRM 2891, czerwonego
Tel, 44-42-87._________________ g-30149
FLIZY brązowe, czeskie — kupie. —

Ul. Mokra 21,________________ g-30148
MIESZKANIA poszukuje studentka
UJ. Wysoki czynsz. Oferty 30277 „Pra-
sa" Kraków. Wiśtna 2._____________
CUDZOZIEMIEC — poszukuje miesz­
kania. Tel. 37-64-65, po 19.
_ ________

.

' ■
______ g-30275

PRZYCZEPĘ kempingową — sprze­
dam, Korzeniowskiego ł, g-30212
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narodowego konsorcjum, rozryw­
ka +reklama. Musie B»x — przez
całą dobę teledyski 3 Sat —.

j niemiecki, przegląd najlepszych
pozycji telewizji RFN, Austrii
i Szwajcarii. RTL plus —- j, nie­
miecki (Luksemburg), filmy, »e-

riale, quizy, teledyski.
I to wszystko już za kilka dni

będą mogli w swych pokojach
redakcyjnych oglądać pracowni­
cy Krakowskiego Ośrodka Te­
lewizyjnego. No, może nie wszy­
stko, bowiem sieci Teleclub
i Film Net emitują obraz zako­
dowany. Podobnie jak sieć Sky
Channel — z tą jednak Polska
podpisała już porozumienie i de­
koder mamy.

Zapytałam redaktora naczelne­
go TV Kraków Witolda Waśniew-
skiego czemu służyć będzie te
zabawka.

— „Przede wszystkim dzięki
międzynarodowym umowom mo­
żemy część zarejestrowanych z

satelity pozycji wykorzystać w

naszych programach na antenie
ogólnopolskiej i lokalnej. Po dru­
gie chcemy podglądać, jak robi
się telewizję na świecie i być
może czegoś się nauczyć. Po
trzecie przyda się to nam do u-

prawiania właściwej polityki
propagandowej.”

Możliwość wykorzystania przez
Kraków na lokalnej i ogólnopol­
skiej antenie programów prze­
kazywanych z kosmosu wygląda
obiecująco. Zresztą warszawska
telewizja robi to już od roku.
Podobno teraz w Radiokomitecie
dojrzewa decyzja komu wyzna­
czyć specjalizację: sport czy roz­
rywka. Kraków wołałby specja­
lizować się w rozrywce. A jak
będzie dowiemy się z początkiem
września.

EWA SMĘDER

Stanęły tramwaje
O godz. 5.20 rano stanęły tram­

waje na trasie kopiec Wandy —

Pleszów — Cementownia. Powodem
brak prądu. Zamiast kursujących
na tym odcinku linii „14”, „15”, „20”
i „26” MPK podstawiło dla pasaże­
rów autobusy. Z chwilą, gdy odda­
waliśmy numer do druku, prądu
wciąż jeszcze nie było. (es)

I KRONIKA WYFADKÓWi
• W Krakowie doszło minionej do­

by do 3 wypadków drogowych, w

których 4 osoby odniosły obrażenia;
ponadto MO interweniowała w 3 ko­
lizjach i zatrzymała 6 pijanych kie­
rowców.

® Przy ul. Wielickiej wczoraj o

godz. 9.20 samochód ciężarowy „sko­
da” zderzył się z samochodem osobo­
wym „skoda”. W wyniku zderzenia
kierowca mniejszej „skody”, Tadeusz
Cz. i jego żona Barbara doznali o-
brażeń.

• O godz. 19.50 na ul. Wrocławskiej
„fiat 125p” podczas wyprzedzania, po­
trącił rowerzystę Jana F., który do­
znał ogólnych obrażeń. (es)

SKAWINA! Superkomfortowe M-4 —

58 ml — zamienię na mniejsze w Kra­
kowie lub w Skawinie. TeL 76-19-49.

g-30271
ATRAKCYJNĄ suknię ślubną, model
francuski — sprzedam. — Tel. 34-20-25

■(18—20), g-30269
AGENCJA zatrudni stolarzy. — Tel.
66-88-32, wieczorem.__________ g.30268
DO wynajęcia 2 pokoje z kuchnią na
2 lata. Czynsz płatny z góry. — Nowa
Huta, Piastów 44/7,__________g-30266
DEMINERALIZATOR do wody kupi
rzemieślnik lub spółdzielnia. Oferty
30316 „Prasa" Kraków, Wiślna 2.

ODKUPIĘ, poprowadzę, inne propozy­
cje — warsztat produkcyjny lub rsłu-
gowy. Tel. 66-10-71,___________ g-29247
AGENCJA zatrudni alpinistów i gro­
tołazów z uprawnieniami. — Tel.
21-18-41, w godz. 9—15. g-27486
POLONEZA, 1983—1985 — kuplę. Tel.
12-31-25, po 17.__________ g-30243
F 126 P, 1985 — sprzedam. Teł. 12-31-25.
po 17,_______________________ g-30242
KROWODRZA! Zdecydowanie kupię
mieszkanie M-4, rozpoczętą budowę.
Tel. 11-15-20, 37-01-01,_________ g-30328
LODÓWKĘ Ta-60 — kupię. — TeL
34-54-39. g-30330
SUKNIĘ ślubną (USA) i frak — sprze~-
dam. Tel. 78-29-23 (wieczorem).

g-30333
POKOj z kuchnią, superkomfortowe.
33 ml, z telefonem, okolice Parku
Krakowskiego — zamienię na więk­
sze na korzystnych warunkach. Ofer-
ty 30381 „Prasa" Kraków, Wiślna 2.
Fiata 126, 1981 — sprzedam. Kraków.
tel. 34-54-09.

_______ g-30351
STARSZA pani szuka pokoju, naj­
chętniej na Klinach. — oferty 29916
„Prasa" Kraków. Wiślna 2.

KAWALER, 38/173. wykształcenie za**
wodowe, uczuciowy, wierzący, doma­
tor, dobrze sytuowany, mieszkanie,
samochód — pozna naprawdę fajną
dziewczynę. Cel matrymonialny. FJ*
tooferty: 29241 „Prasa” Kraków. Wi«*

na 2. Pełna dyskrecja.________ -

(Dokończenie ze str 1)
dyskusjach na temat rozbrojenia,
ochrony środowiska naturalne­
go, kościoła i ruchu na rzecz po­
koju.

Uczestnicy rejsu po Dnieprze
przyjęli wspólny komunikat, w

którym żądają zaprzestania
wszelkich prób jądrowych oraz

likwidacji wszelkich rodzajów
broni jądrowej na terytorium
Europy. (PAP)

naftowej i surowców energetycz­
nych na nowojorskiej giełdzie
towarowej mimo doniesień o ko­
lejnym incydencie w Zatoce Per­
skiej z natrafieniem tankowca
na minę. Maklerzy twierdzą, że
brak doniesień o bezpośrednich
atakach na tankowce jest ozna­
ką spadku napięcia, a tym sa­
mym zmniejszenia presji na ce­
ny.

• Z roku na rok rośnie w Sta­
nach Zjednoczonych liczba prze­
stępstw kryminalnych. Nowy re­
kord padł w 1986 r., kiedy to za­

rejestrowano 13,2 min wypadków
drastycznego łamania prawa. Jak
wynika ze statystyki FBI, w u-

biegłym roku co 20 mieszkaniec
Stanów Zjednoczonych był ofia­
rą elementów kryminalnych.

• Ekstremistyczne ugrupowa­
nie „Święta Wojna Islamska”

przyznało się do przeprowadze­
nia 4 zamachów bombowych w

hotelach w Tunezji w ub. ty­
godniu, w wyniku których ran­
nych zostało 13 osób.

• Ponad 700 osób wzięło udział
w demonstracji przeciwko re­
konstrukcji w centrum Aten po­
mnika byłego prezydenta USA,
Harry’ego Trumana.

• Ponad 30 tys. osób bierze
udział w strajkach, które objęły
zasięgiem całą Koreę Południo­
wą. W wielu ośrodkach przemy-

przyjmę murarzy, pomocników. -*■
Bardzo dobre warunki. TeL 48-44-39.
po 18,_______ g-30252
DZIAŁKĘ budowlaną, przy ul. My*

ślenicklej — sprzedam. Ul. Kwarto-
wa 3/41, g-30087
KOŃCÓWKI do długODisów typu Dl *

X10 — kupi Przedsiębiorstwo Zagra­
niczne „Ampol” Kraków, teL
66-82-17. K-74»

PRZEDSIĘBIORSTWO Zagraniczne —

„Scannroduct” Niepołomice, zatrunm
chemika oraz pracownika Działu Za­
opatrzenia — wymagana praktyka-
Dojazd zakładowym autobusem. Oler-
ty kierować: 32-005 Niepołomic®-Grabska l, tel. 329, R-7<w
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Niskim

Algierczycy w Trzemeśni: „Święto Barana” — zgodnie z tradycją nomadów saharyjskich.
Fot. JADWIGA RUBIS

W stosunku rocznym
Czytelniczka. Sąd zasądził

mi alimenty — z dopłatą 8
proc. Od zwłoka w płatności.
C:.y ta zwłoka obliczona być
powinna w stosunku miesięcz­
nym czy rocznym?

Rocznym. Oblicza się ją od
sąd

dnia

(JP)

W Beskidzie

grzbietami i jak twierdzą piesi
omijają najpiękniejsze zakątki.
Aby wybrać się na taką wę­
drówkę potrzebne są dobre ma­
py, a takich na razie nie ma.

Istniejące mają naniesione dro­
gi, których w rzeczywistości nie
ma. W terenie natomiast chodzi
się traktami, jakich na mapie
nie uświadczysz. Wiele schronisk
nie jest zaznaczonych. Przykła­
dami niech będą Polany Suro-
wiczne, Zyndranowa czy Ropian-
ka. Organizowane są one cza­
sem wielkim nakładem kosztów
a wykorzystane w niewielkim
procencie z banalnego powodu
— mało kto o nich wie. A wie­
dzieć warto. Noclegi są drogie.
Łóżko kosztuje 100 zł, miejsce
w namiocie 60 zł. Panuje tam
też wspaniała turystyczna atmo­
sfera. Do wyjątków nie należą
bazy, gdzie wędrowca, który
świeżo zszedł ze szlaku od razu

się herbatą czy daje kola-
Chodzenie po tych górach

polega tylko na wydeptywa-
ścieżek, ale i przebijaniu się

przez chaszcze czy zupełnie dzi­
kie lasy. Czasem zdarzy się ewa­
kuować na drzewo (niespodzie­
wane spotkanie z rodziną dzi­
ków). W suinie turystyka w po­
ziomie jak i w pionie (drzewa są
wysokie). Do krótkiego portretu
dodać należy życzliwych ludzi,
którzy z reguły przyjmą „na
stodołę”, a więc... tylko jechać.

(JK)
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Wytrawnych turystów nie za­
dowalają już szlaki Gorców czy
Bieszczad. Aby znaleźć spokój
wyjeżdża się teraz w Beskid Nis­
ki. Wspaniałe okolice, piękne
cerkwie. Stare wygi nie chodzą
szlakami. W tych górach idą

Zabytkowy kościół (dawna
cerkiew) w Krępnej.

Fot. M. MAJEWSKI

„Ludzie i ty
w życiu i

(Rozgłośnia Polskiego Radia w

Krakowie i Redakcja Literacka
Programu II Polskiego Radia w

Warszawie przypominają o ogło­
szonym konkursie otwartym na

fabularne słuchowisko współcze­
sne. Czas trwania nie powinien
przekraczać 40 minut (około 20
stron znormalizowanego maszy­
nopisu — 30 wierszy na stro­
nie). Prace nadesłane na kon­
kurs' nie mogą być uprzednio
publikowane, realizowane przez
radio, telewizję lub rozpowsze­

chnione inną drogą.
Hasło konkursu: „Ludzie i ty

— w życiu i marzeniu”. Celem
końkursu jest pokazanie współ-
czesnego człowieka i jego złożo­
nych losów, przemyśleń, odczuć
— w zderzeniu z rzeczywistością
i światem przeżyć wewnętrz­
nych. Organizatorom zależy na

tekstach, w których obok dialo­
gu dramatycznego wykorzystane

Obiecanka ?
W swoim czasie postulowa­

liśmy, by Telewizyjny Informa­
tor Wydawniczy nadawać wie­
czorem, a nie po południu.,

W uprzejmej odpowiedzi kie­
rownik Działu Programów Zle­
conych TV Wesław Naumowsk'
poinformował nas, że „sugestia” o

zmćanie czasu emisji TIW będzie
wzęta pod uwagę w nowej wio­
senno-letniej ramówce progra­
mu I TUP”.

Mamy sierpień, a TIW nadal
„chadza” popołudn'ami. Wobec
lego i my nadal tego programu
n'e oglądamy, bądź wpadając do
domu z błysk'em bibliofilskim w

oku w ostatniej chwili włączamy
telewizor. (wag)
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Nowe prawo lokalowe — są­
dząc z listów — wzbudza du­
że zainteresowanie Czytelni­

ków. Wobec tego niektórymi za­
gadnieniami, związanymi z no­
wymi przepisami zajmiemy się
w paru naszych felietonach „Pra­
wo i Ty”. Najpierw — sprawy
właścicieli nieruchomości. Od
dnia 1 stycznia 1988 roku wzrosną
bowiem znacznie uprawnienia —

dotychczas mało uprzywilejowa­
nych — właścicieli dużych do­
mów mieszkalnych. W czym i ja­
kie udogodnienia oraz uprawnie­
nia stwarzają nowe przepisy
Prawa lokalowego właśnie „ka-
mienicznikom”?

Od paru lat obowiązują już
przepisy (Zawarte w Rozporzą­
dzeniu Rady Ministrów z 18 III
1983 r., Dz. Ustaw nr 21/83) ó
możliwości wyodrębniania w du­
żych domach mieszkalnych —

jeśli pozwalają na to warunki
budowlane — osobnych lokali

mieszkalnych. Tak ustanowione
samodzielne lokale własnościowe
Jhogą być oczywiście przedmio­
tem sprzedaży, darowizny lub
tp.

Obecnie nowe „paragrafy”
Przynoszą tu dalsze jeszcze, ko­
rzystne dla właścicieli prywa­
tnych domów zmiany. W razie
opróżnienia samodzielnego mie­
szkania w kamienicy właściciel

marzeniu"

być
ży-
so-

zostaną inne środki literackiego
przekazu.

Przewidziane są następujące
nagrody: I nagroda — 80.000 zł,
II nagroda 60 000 zł, III nagro­
da — 40.000 zł, oraz dwa wyróż­
nienia po 15.000 zł.

Utwory opatrzone godłem na­
leży nadsyłać w trzech egzem­
plarzach maszynopisu (zaklejo­
na koperta dołączona do prac,
oznaczona tym samym' godłem,
powinna zawierać imię, nazwis­
ko i adres autora) pod adresem:
Rozgłośnia Polskiego Radia, ul.
Szlak 71, 31-153 Kraków, z do­
piskiem na kopercie: „Ludzie i

ty — w życiu i marzeniu”. Termin
nadsyłania prac na konkurs u-

pływa z dniem 15 września 1987
roku.
iiiiiiiiiiimiiiinmniiiiiiiiiiiiinii

„Nadmuchiwanie” barana, by łatwo zdjąć skórę. Fot. J. RUBIS

Prawo fi

Nowe prawa
właścicieli domów

ma prawo je
decyzji orga-
zawierając z

umowę, okre-
najmu, wyso-
(czynsz — u-

może albo sam ten lokal zająć
dla siebie, albo też oddać komuś
w najem lub w bezpłatne użyt­
kowanie. Jest to istotna nowość,
przedtem bowiem właściciel do­
mu mógł takie opróżnione mie­
szkanie przeznaczyć tylko dla
swych pełnoletnich dzieci lub dla
swych rodziców.

Teraz więc (a dokładnie od
1 I 1988) właściciel kamienicy
- «- w razie opróżnienia się jakie­
goś mieszkania —

sam wynająć (bez
nów lokalowych),
najemcą stosowną

. ślającą czasokres
kość czynszu itp.
mowny).

Oczywiście, o

właściciel — administrator powi­
nien zawiadomić organa lokalo­
we (wydział spraw lokalowych
właściwego terenowo urzędu).

takim najmie

Prawie jak w Algierii

Święto Pojednania

••• Trzemeśni
Od trzech lat w Ośrodku

Wypoczynkowym Tran­
sportowców i Drogowców

w Trzemeśni spędza wakacje
młodzież z Algierii. 140-osobowe
grupy w ciągu 3-tygodniowych
pobytów poznają południe Pol­
ski: Kraków, Zakopane, Wielicz­
kę. O to, by czuły się w Trze­
meśni domowo dba kierownicz­
ka Ośrodka pani MARIA LALI-
KOWA. Podstawowym warun­
kiem jest prowadzenie algier­
skiej kuchni, a więc (to zawaro-

wano w międzynarodowej umo­
wie) wykluczona jest wieprzo­
wina, co drugi dzień w jadło­
spisie musi być baranina, ryby
i dużo, dużo jarzyn przyprawia­
nych oliwą. Posiłkiem uroczy­
stym, odpowiadającym naszemu

obiadowi, jest kolacja. Śniada­
nie to tylko bułki z masłem,
miodem i dżemem popijane nie
gazowaną wodą. Tej zresztą
mali goście piją dużo do wszy­
stkich posiłków.

Szefowa Ośrodka z uznaniem
mówi o zachowaniu dzieci, u-

trzymywaniu porządku i upodo­
baniu do wody... nawet u tych
najmłodszych.

W tych dniach w Trzemeśni
trwały przygotowania do Laid
— Święta Barana obchodzonego
przez wszystkich , muzułmanów.
Wieczorem w dniu poprzedzają­
cym Święto do Ośrodka przy­

Wydział ten bowiem — o ile
właściciel realności w ciągu 3
miesięcy nie skorzystałby z ta­
kiego swego prawa — może objąć
ten lokal pod „kwaterunek” i
wydać komuś decyzję przydziało­
wą.

A gdy zwolni się część lokalu
(np. jeden pokój) w mieszkaniu
wspólnym — to właściciel domu
może również tę zwolnioną część
wynająć komuś według swego
uznania. Z jednym wszakże wy­
jątkiem: o ile u najemców pozo­
stałej części tego wspólnego mie­
szkania nie występuje nadmier­
ne zagęszczenie metrażowe, po­
niżej norm. Wtedy nie właści­
ciel domu, lecz współlokatorzy
mają prawo do uzyskania owe­
go opróżnionego lokalu
wspólnym mieszkaniu.

we

JERZY PARZYŃSKI

wiezione barany. Dzieci ogląda­
ły je przygotowując się do ju­
trzejszego rytuału. Algierscy
wychowawcy Ferradji Salah i
Nasri Djamal cierpliwie nam

wyjaśniają: w 2 miesiące po za­
kończeniu ramadanu (miesięcz­
nego postu od wschodu do za­
chodu słońca) wszyscy muzuł­
manie dokonują ofiary z baran­
ka na pamiątkę ofiary Mohame-
da, który miał poświęcić Alla-
howi swego syna, w ostatniej
chwili został jednak powstrzy­
many przez Boga, który przyjął

w ofierze baranka. Kiwamy gło­
wą ze zrozumieniem, myśląc o

Starym Testamencie i Abraha­
mie, który miał poświęcić w o-

fierze Izaaka.
Świąteczny poranek zaczyna

się od powszechnych życzeń, ca­
łusów i serdeczności. W. tym
dniu traktowanym jako Święto
Pojednania wybacza się wszy­
stkie urazy, kończy się nawet

długotrwałe waśnie (w Algierii
ogłaszana jest amnestia). W tym
dniu rodziny powinny być ra­
zem (toteż z Algierii rozdzwa-
niają się telefony). Rytualnego
zarżnięcia baranka dokonuje
najpoważniejszy mężczyzna w

rodzinie. Tylko ćwierć pozostaje
na potrzeby domu, trzy czwarte

otrzymują biedni. W tym dniu
w Algierii w południe je się po­
droby baranie duszone z oliwą,
na kolację głowę i nogi, resztę
następnego dnia jako tradycyj­
ne kus-kus podczas przyjmowa­
nia gości.

W Trzemeśni Święto trwa'

jeden dzień za to zgodnie
z tradycją plemion koczo­

wniczych na Saharze. Oprawio­
ne barany przez kilka godzin
schną na wietrze. Po przypra­
wieniu cebulą, czosnkiem, pie­

Wspólną zabawa przy dźwiękach bębenków podających rytm do
tańca. Fot. JADWIGA RUBIS

przem i papryką! zostają nadzia­
ne na drewniane rożna. W tych
czynnościach mogą już pomagać
dziewczynki. Barany pieką się
nad ogniskiem pilnie smarowane

topionym masłem (rozprowadza­
nym baranim futrem). Na Saha­
rze byłoby to masło kozie...
Wszyscy siedzą w kręgu i śpie­
wają do wtóru bębenków, które
podają żywiołowy rytm. Dzieci
podrywają się do tańca. W tym
dniu w rodzinnym domu otrzy­
małyby pieniądze, by kupić sobie
wymarzony prezent. -

Ofiara spełnio- (

W jadalni odbywa się uroczy­
sta kolacja, podczas której je­
dzony jest pieczony baran. Po

niej algierska młodzież wraz z

polskimi kolegami z zaprzyjaź­
nionej kolonii rusza w dyskote­
kowe tańce. Zacierają się różni­
ce kultur. Trwa zabawa, zawią­
zują się przyjaźnie, które
może przetrwają w dorosłe
cie i zdecydują o tym co o

bie będą myśleć nawzajem.
Kierownik kolonii ZAZOWA

ABDOWARAZEK mówi: Szkoda,
że tak późno zainteresowałem się
Polską. Po okresie kolonializmu
pozostało u nas lekceważenie
krajów Europy Wschodniej. To
nieporozumienie. Odkrywam te­
raz historię Polski, kulturę,
oświatę, lata II wojny. Jestem tu

już siódmy raz. Poznałem wiele
miast, byłem też w Oświęcimiu.
Mam tu już przyjaciół. Cenię
sobie waszą gościnność i zdyscy­
plinowanie (sic!).

W czasie gdy młodzi Algier­
czycy — dzieci pracowników
algierskich linii lotniczych Air .

Algerie — bawią w Polsce
ich • rówieśnicy — dzieci pra­
cowników LOT-u — przebywa­

ją w nadmorskiej miejscowości •

Tipaza w| Algierii. (j.r.)

dały ustalonej przez
(wzgl. daty wyroku) do
zapłacenia należności.

Na ślub córki
Stała Czytelniczka. Czy na i’

ślub córki, ojcu należy się urlop /

okolicznościowy. Jeżeli tak, to (I
ile? . 1

Na ślub córki '

przysługuje ’|

ojcu Jeden dzień urlopu okoli- \

cznościowego. (dag) 1

Urlop młodocianego
Janusz T. Jestem pracowni­

kiem młodocianym, uczęszczam )
do szkoły. Czy zakład pracy
powinien mi udzielić urlopu

1 wypoczynkowego w okresie wa- %
1 kacji?
I Tak—wynikatozart.205
i kodeksu pracy, gdzie w § 3 u- (

S stała się, że młodocianemu u- ,1
i częszczającemu do szkoły nale­

ży udzielić urlopu w okresie
ferii szkolnych. (JP)

! Powyżej 0,5 ha
1 Renia. Mam 17 lat, pochodzę
1 z wioski. Uczę się w szkole
i średniej. Moje koleżanki mają f
I kartki zaopatrzenia na 4 kg f
imięsa,ajana1kg.Czymjestjl
l spowodowana ta różnica? J

Prawdopodobnie rodzice po-
1 siadają gospodarstwo rolne po-
1 wyżej 0,5 ha, więc otrzymujesz
1 kartę na mięso M-W, która u- (
I prawnia do zakupu tylko 1 ki-> f
I lograma mięsa i wyrobów wę-
; dliniarskich łącznie. (dag) 1

j Nie70,a30cm c

, Janina K. Sąsiad zrobił trwa- J
łe ogrodzenie i od granicy za- )

1 chował odstęp 30 cm do kon- t
'

serwacji i remontu ogrodzenia. (
I Twierdzi, że ja również muszę r

i pozostawić taki sąm pas ziemi, r

! Co roku działkę zaoruje mi J

traktorzysta y pozostawia pas J
40 cm, to jest razem 70 cm sze- j

r = rokości od ogrodzenia, ponie- V
? waż nie ma możliwości zaorać (
1 bliżej. Sąsiad przechodzi za o- f
) grodzenie i zbiera z całej dłu-
j gości i szerokości tego pasa tra-

twę(tojest70cmX80m).Czył
sąsiad ma prawo do zbierania }
trawy po mojej stronie czy tyl- (

1 ko do przechodzenia za płot w f
I celu konserwacji ogrodzenia? (
I Rzeczywiście, wzdłuż płotu f
i powinien być zachowany pas J
. szerokości ok. 30 cm, przezna- }

czony do konserwacji ogrodzę- S
nia. Sąsiad może po tym pa- V

1 sie chodzić, również zbierać f
I trawę. Nie ma prawa natomiast f
I korzystać z pasa o szerokości (
I 70 cm. Radzimy Pani pas sze- )

rokości 40 cm uprawiać ręcz- J
r nie. Gdyby sprawy nie można J
f było załatwić polubownie, toV
) pozostaje jedynie rozstrzygnięć (

i cie sporu przed sądem. (ja) r

' Pierwsza pomoc
1 przy ukąszeniach
. Anita W. Wybieramy się w

kilka osób w Bieszczady. Znajo­
mi opowiadali o ■przypadkach j

1 ukąszeń przez .żmije. Jak na- (
I leży postąpić W takim przy- f
I padku, a jak w przypadku po- f
i gryzienia przez leśne zwierzęta? )
t Jak nas poinformował lekarz )

internista, wybierając się w J

góry na wycieczkę należy za- j
1 brać ze sobą apteczkę, w któ- (
1 rej znajdzie się m. in.: opaska I
1 uciskowa, bandaż elastyczny, o- p
I patrunek jałowy, spirytus do J
i przemywania ran, jodyna. Je- J
' żeli napotkamy na drodze i

żmiję — lubi wygrzewać się w 1>
słońcu — omijamy ją, nie ata- I,
kowana, sama nie atakuje. Je- ('
żeli przez nieuwagę wejdziemy (

i na nią i nas ukąsi,
l szybko tuż nad raną

opaskę uciskową, a

wycisnąć jad... i jak
'

ciej szukać pomocy lekarskiej 1
i (potrzebny jest zastrzyk!). Jeże- I
I li droga jest długa należy pa- |
i miętać, aby po dwóch godzi- ,

I nach zwolnić opaskę uciskową
. w celu poprawienia krążenia.

Przy ukąszeniach przez zwie- '

'

rzęta należy dopilnować, aby ■
I krew spływała swobodnie przez I
| kilka minut. Po zrobieniu opa- |
) trunku, szukamy pomocy le- i
i karza. Żadnego ukąszenia nie ,

wolno lekceważyć! Leśne zwie­
rzęta też mogą być nosicielami ‘

! wścieklizny, lub w ogóle wście- I
i kle. (Jeżeliby była możliwość, !
I aby takie zwierzę dostawić do |
, zbadania weterynarzowi, można ,

I byłoby uniknąć np. serii boles-
nych zastrzyków). A tak w o-

'

góle pamiętajmy o jednym... zo-
’

stawmy zwierzęta i gady w (
- spokoju, a wędrówka nasza bę- (
i dzie spokojna. (Iw) (

musimy
założyć

palcami
najszyb-
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Przedsiębieretwa Eksportu
Wewnętrznego „PEWEX”

ODDZIAŁ W KRAKOWIE

zatrudni zaraz
• KIEROWNIKA magazynu
• ZASTĘPCĘ KIEROWNIKA magazynu
• MAGAZYNIERÓW

— praca na terenie Nowej Huty — informacje tel. 44-44-66

Zgłoszenia przyjmuje Dział Spraw Pracowniczych, Kraków,
ul. 18 Stycznia 51, p. 8.

• SPRZEDAWCÓW
— praca na terenie Krakowa

Zgłoszenia przyjmuje Zespół Handlowy „Pewex", Plac
Wolności 7, tel. 33-24-39

• KASJERÓW walutowo-bonowych — wymagane wykształ­
cenie średnie + 2 lata pracy, informacje tel. 33-67-02

• ŚLUSARZA — praca w brygadzie remontowej na terenie

Nowej Huty informacje tel. 44-72-71

Zgłoszenia przyjmuje Dział Spraw Pracowniczych, Kraków,
ul. 18 Stycznia 51, pokój 8.

K-7407
g

Czy wiesz,
że na terenie Krakowa przy ul. Wrocławskiej 53

znajduje się
ZESPÓŁ SZKÓŁ TECHNICZNYCH WSK „PZL-KRAKÓW”?

Kształci on kadrę dla nowoczesnego przemysłu lotniczego,
silnikowego i maszynowego w trzech typach szkół i dysponuje
jeszcze miejscami:
• w 3-letniej Zasadniczej Szkole Zawodowej kształcącej fa­

chowców w poszukiwanych dobrze płatnych zawodach:
— operator obrabiarek skrawających (tokarz, frezer)
— mechanik maszyn i urządzeń przemysłowych

Uczniowie otrzymują miesięczne wynagrodzenie w wysokości:
wI rokunauki—2500zł

wn rokunauki—2950zł
w III roku nauki — 3750 zł + premię 1 dodał. lotniczy

a ponadto istnieje możliwość uzyskania stypendium fundowa­
nego w wysokości 3500 zł/mies
• w 3-letnim Technikum Mechanicznym kształcącym absol­

wentów Zasadniczej Szkoły Zawodowej.
Zespół Szkół Technicznych WSK ma charakter szkoły uspor­

towionej ze specjalnością lekkiej atletyki i sportów lotniczych
oraz prowadzi szeroką działalność pozalekcyjną i obozową.

Bliższych informacji dotyczących rekrutacji udziela Sekre­
tariat Szkoły, codziennie w godz. 9.30—15, tel. 33-18-55, wewn.

252.
K-6206

AKADEMIA GÓRNICZO-HUTNICZA
IM. ST. STASZICA w Krakowie

zatrudni
MASZYNISTKĘ poza halą maszyn.

Korzystne warunki wynagrodzenia i socjalne.
Dokładnych informacji udziela Dział Spraw Osobowych —

Kraków, ał. Mickiewicza 30, paw. C-2, pokój 5 i 3, teł, 33-91-00,
wewn 33- 36 oraz 35-30 K-7171

H KIEROWNIKA Wydziału Administracyjnego
H SEKRETARKĘ - asystentkę
H MASZYNISTKĘ — referenta

H RADCĘ PRAWNEGO na 1/2 etatu

zatrudni
na korzystnych warunkach finansowych

SPÓŁKA Z O.O.

Kraków, tel. 33 20 44, wewn. 443.

INFORMATYKÓW
do pracy w systemie

operacyjnym
Xenix

zatrudni

Przedsiębiorstwo
Polonijno-Zagraniczne

,JTM” w Krakowie
tel. 11-84-44, 11-84-51

K-7393

KOMFORTOWE mieszkanie, w cen­
trum Krakowa — wynajmą cudzo­
ziemcowi (małżeństwu) na rok. -

Czynsz płatny z góry. Tel. 55-27-72 .

g-27706

ZAMIENIĘ garsonierę superkomforto-
wą — na większe. Oferty 28305 „Pra­
sa" Kraków. Wiślna 2.

MIESZKANIA, domy, działki — po­
średnictwo — Brzezińska, os. Stalowe
14/9, tel. 44-20-95, wtorki, czwartki.

, g-28532

DWUPOKOJOWE, mi. w Śródmie­
ściu - sprzedam. Tel. 78-13-50.

g-28320/21

' PRACA

MIESZKANIA 2—3 -pokojowego — po­
szukuję. Czynsz płatny dowolnie. —

Oferty 28191 „Prasa" Kraków, Wiśl-
na 2. '

uiiiimiiiinniiiiiiiniuiiiiiiniiiiiniuiiiiiiiiniiiiiuiinniiiiiiuiiiHiiin

MUZEUM NARODOWE

w Krakowie

przyjmie do pracy
na nowych korzystnych warunkach płacowych

wartowników straży przemysłowej
wyłącznie w pełnym wymiarze godzin

Zgłoszenia przyjmuje Dział Spraw Pracowniczych, ul. Mani­
festu Lipcowego 12. teł 22-27-33, 22-75-92, w godzinach od 8
do 14 K-6850 I

PO bukieciarstwie - podejmę pracę
w kwiaciarni. Tel. 37-82-75 g-28801

TECHNIK dentystyczny, rutynowany,
potrzebny do współp-acy z lekarzem.
Oferty 30251 „Prasa" Kraków, Wiślna
2.

M-l, własnościowe, w śródmieściu —

zamienię na samochód z małym prze-
megiem. Oferty 28153 „Prasa" Kra­
ków. Wiślna 2.

NIERUCHOMOŚCI
PANIĄ, najchętniej samotną, do pro­
wadzenia domu — przyjmę. Al. 29
Listopada 45a/3. Zgłoszenia 14 sier­
pnia. od godz. 14—18.

SrRZEDAZ, kupno, zamianę nieru­
chomości lokali, gospodarstw — po­
leca prywatne Biuro Pośrednictwa —

Rembisz, Przemyśl, Okrzei 1.

NAUKA

MATURA eksternistyczna systemem
przyspieszonym. - Rychlicki — tel.
33-75-24 . g-27067

MIESZKANIA, nieruchomości pośred­
nictwo - Mańkowski. Mogilska 17 A
— tel. 12-09-04 — wtorki, czwartki.
10—17 . g-28689

MATRYMONIALNE

DOMY, mieszkania — pośrednictwo
handlowe — Bytomska 11 /33 — tel.
33-81-65, poniedziałki, czwartki.

g-28448 / 29175

I
CZSP SPÓŁDZIELCZE PRZEDSIĘBIORSTWO

ZAOPATRZENIA I HANDLU
w Krakowie ]

zatrudni natychmiast
H SPRZEDAWCÓW |!

H ROBOTNIKÓW MAGAZYNOWYCH ][
H KIEROWCĘ CIĄGNIKA

Informacji udziela Dział Spraw Pracowniczych — Kraków, < •

Rynek Gł 30, pokój 31, tel 22-47-86. K-7217 ) [

POGNAM brunetkę, lat 23. CeL tna*
trymonialny. Oferty 28741 ,,P?asa'’
Kraków Wiślna 2

POLACY z zagranicy poślubią Polki
..Karolina” 32-600 Oświęcim, skrytka G

KRAKÓW-Sródmieście! własnościowe
M-6. garaż - zamienię na rozpoczętą
budowę. Inne p ropozycje. Oferty
30139 „Prasa” Kraków. Wiślna 2.

UStUGI

LOKALE

MIESZKANIA, domy, parcele — kup­
no — sprzedaż — Glajcar, Zamoj­
skiego 75, wtorki — czwartki, 13—18,
tel. 66-87-91, g-28716

CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki —

Makowski, tel. 47-27-32,

WYKONUJĘ usługi w zakresie insta-
latorstwa elektrotechnicznego. — Zie­
liński — tel, 47-58-66 .

ZAMIENIĘ dwa duże pokoje w am-

filadzie z kuchnią, komfortowe, par
ter śródmieście — na pokój z kuch­
nią — Oferty 27666 „Prasa" Kraków.
Wiślna 2.

CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki
— Puto, teł. 55-71-29.

CYKLINOWANIE. lakierowanie
Zawalonka. tel. 48-58-35.

POZNAŃ — Żablkowo! M-2, komfor­
towe. 35 m2, z loggią - zamienię na

podobne, w Krakowie. - Oferty 27759
„Prasa" Kraków. Wiślna 2.

JASŁO: Mieszkanie - zamienię na

Kraków Oferty 27806 „Prasa” Kra­
ków. Wiślna 2.

CYKLINOWANIE, lakierowanie —

Leniart. tel. 12-47 -82.

CYKLINOWANIE, lakierowanie —

Bączkowski, tel. 48-13-33, wewn. 232.
g-28276

KRAKOWSKIE ZAKŁADY SODOWE,
Kraków, ul. Zakopiańska 62

ZATRUDNIĄ
■ó CHEMIKÓW z wykształceniem wyższym
o KSIĘGOWE z praktyką
0 ZASTĘPCĘ KIEROWNIKA stołówki zakładowej
<► SPECJALISTĘ ds. bhp
oraz

♦ ślusarzy, spawaczy, tokarzy
♦ mechaników i elektryków sprzętu ciężkiego
♦ koparkowych, ładowarkowych, suwnicowych

elektromonterów
♦ ustawiaczy maszynistów lokomotyw
♦ robotników w produkcji chemicznej
Zatrudnimy absolwentów w zawodach w/w i pokrewnych.
Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr i Szkolenia KZS, Kraków,

ul. Zakopiańska 62. K-7449

PIEKNE 2 mieszkania. Śródmieście i
Krowodrza z telefonami — zamienię
na domek lub segment. Oferty 27622
„Praso" Kraków, Wiślna 2.

CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki
Wap-em. Paciorek, tel. 47 -40-25.

g-27532

CYKLINOWANIE, lakierowanie, wo­
skowanie — Klara, tel. 37-85-97.

PRZETARGI

Spółdzielnia Kółek Rolniczych w Łapszach Niżnych z siedzibą w

Niedzicy sprzeda W DRODZE PRZETARGU NIEOGRANICZONEGO
sprzęt rolniczy:

1. ciągnik MF 235 — zużycie 45 proc., rok prod. 1980, cena wywo-
ławcza 590 150 zł

2. ciągnik C 360 — zużycie 46 proc., rok prod. 1976, cena wywo-
ławcza 521 694 zł

3. ciągnik C 360 — zużycie 47 proc., rok prod. 1979, cena wywo-
ławcza 504 401 zł

4. ciągnik C 360 — zużycie 49 proc., rok prod. 1979, cena wywo-

SPÓŁDZIELNIA IM. J. DĄBROWSKIEGO,
Kraków, ul. Wadowicka 5,

zatrudni
• absolwentki szkół zawodowych odzieżowych
• absolwentki kursów doskonalenia zawodowego
• kobiety z dobrą umiejętnością szycia

i-
Szczegółowych informacji udziela Dział Służby Pracowni­

czej, w godz. 7.15—16.15 tel. 66-29-18 lub 66-35-22, wewn. 203.
K-6393

SZKLARSKIE ZAKŁADY PRZETWÓRCZE „PRZEŁOM”
SPÓŁDZIELNIA PRACY w Krakowie.

ul. Mostowa nr 12,

zatrudni pracowników
na NASTĘPUJĄCYCH STANOWISKACH:

■O cechowacz>

O formowacz wyrobów szklanych ręcznie — pracą nad
palnikiem gazowym (do przyuczenia) — 6-godzińny dzień

pracy
O miareczkowanie rtęcią i wodą — trawienie kwasem

O kierownik działu Zaopatrzenia i Zbytu
O elektryk zakładowy
Warunki pracy i płacy do omówienia w Zarządzie Spół­

dzielni, Kraków, ul. Mostowa nr 12.

PKP ODDZIAŁ BUDYNKÓW
w Krakowie

K-7503 I

ZATRUDNI NATYCHMIAST
— przy remontach I utrzymaniu budynków i budowli kole­

jowych na terenie Krakowa. Krakowa-Płaszowa, Krako-

wa-Nowej Huty i Trzebini:

♦ zdunów
♦ blacharzy

dekarzy
♦

♦♦
murarzy
pomocników murarzy
monterów konserwatorów urządzeń sanitarnych, instala­
cji wodno-kanalizacyjnych i gazowych
stolarzy •

ślusarzy
palaczy centralnego ogrzewania (w pełnym 1 niepełnym
wymiarze czasu pracy)

oraz

♦ inżynierów i techników budownictwa (najchętniej z

uprawnieniami budowlanymi) na stanowiska inspektorów
nadzoru

Oddział zapewnia:
— bardzo korzystne warunki płacowe
— bezpłatne przejazdy koleją i zniżkę 80 proc.
— bezpłatne umundurowanie
— deputat węglowy lub ekwiwalent pieniężny
— szerokie świadczenia socjalne
— wczasy oraz kolonie krajowe 1 zagraniczne
— bezpłatna onieke lekarską

wg orzenfsów obowiązujących w przedsiębiorstwie PKP

Szczegółowych Informacji udzielają Oddział Budynków w

Krakowie, ul Mogilska 1, III p.. pokój 309, tel 22-70-22, wewn

55-26 oraz Sekcja Budynków w Krakowie, ul. Warszawska 25.
tel. 22-70-22, wewn 56-14.

K-6205

ławcza 485 367 zł
5. przyczepę wywrót D47A — zużycie 68 proc., rok prod. 1976,

cena wywoławcza 96.192 zł
6. przyczepę wywrót D47A — zużycie 69 proc., rok prod. 1977,

cena wywoławcza 93.186 zł
7. rozsiewacz nawozów RCW-2 — zużycie 61 proc., rok prod 1977,

cena wywoławcza 25 272 zł
8. kosiarkę rotacyjną Z-036 — zużycie 38 proc., rok prod. 1978,

cena wywoławcza 81 220 zł
9. kosiarkę rotacyjną Z-036 — zużycie 38 proc., rok prod. 1978,

cena wywoławcza 81.220 zł
10. kosiarkę rotacyjną Z-036 — zużycie 38 proc., rok prod. 1979,

cena wywoławcza 81.220 zł
11. opryskiwacz zawiesz P-005 — zużycie 10 proc., rok prod. 1979.

cena wywoławcza 49 950 zł
12. silnik spalinowy S320 — zużycie 47 proc., rok prod. 1977, cena

wywoławcza 50615 zł
13 przyczepę wywrót D47A — zużycie 80 proc., rok prod. 1977,

cena wywoławcza 24 476 zł
14. kultyw za w U 417/1 — zużycie 80 proc., rok'prod. 1979, cena

wywoławcza 3 270 zł
15 kosiarkę rotacyjną Z-036 — zużycie 80 proc., rok prod. 1981,

cena wywoławcza 5 436 zł

Przetarg odbędzie się w biurze SKR Niedzica w dniu 26 sierpnia
1987 r„ o godz. U.

Prawo do udziału w przetargu mają zespoły rolników i rolnicy
Indywidualni z całe.i Polski

Przystępujący do przetargu winni wpłacić wadium w wysokości
10 proc, ceny wywoławrzej w kasie SKR, najpóźniej w dniu prze­
targu, do godziny 9.30.

Sprzęt można oglądać w dni robocze w bazie ZUM Niedzica.
W przypadku nie dojścia do skutku I przetargu, II przetarg od­

będzie się po około 1 godzinie od zakończenia I przetargu.
Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu w części lub całości

bez obowiązku podania przyczyn.

PKP REJON PRZEWOZÓW KOLEJOWYCH
w Krakowie, ul. Mogilska 1

przyjmie natychmiast
na korzystnych warunkach płacowych

pracowników na stanowiska:

■ dyżurny ruchu

■ konduktor

■ operator wagonowy
■ zwrotniczy
■ manewrowy
■ strażnik SOK

na terenie woj. krakowskiego, nowosądeckiego,
bielskiego i katowickiego

Zapewnia się:
— pełny zakres świadczeń przysługujących pracownikom

PKP
— bezpłatne bilety dla pracowników i członków ich rodzin
— deputat węglowy
— umundurowanie służbowe lub ekwiwalent pieniężny
— bezpłatną opiekę lekarską
— pracownikom zamiejscowym zakwaterowanie w hotelach

pracowniczych na terenie województwa krakowskiego
Bliższych informacji o warunkach pracy udziela i zgłoszenia

przyjmuje Rejon Przewozów Kolejowych w Krakowie, ul. Mo­
gilska 1, tel. 22 70-22, wewn. 55-27 lub 27-03 oraz pracownik
PKP zatrudniony w Wydziale Zatrudnienia, Kraków, ul. Se
bastiana 11, pokój 9, a także w Nowym Sączu, ul. Batorego 78,
tel. 236-80, wewn. 325. K-5599

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT ZMECHANIZOWANYCH

„BUDOSTAL-8”
w Krakowie

— wykonawca inwestycji na terenie miasta Krakowa oraz In­
westycji rządowych w Hucie Katowice

— wykonawca napraw głównych maszyn licencyjnych „Har-
yester” i JWenck”

ZATRUDNI NATYCHMIAST
■ z-cę kierownika zakładu transportu ds. ekonomicznych
■ z-cę kierownika działu zaopatrzenia instalacji sanitarnych

i elektrycznych
■ kierownika i mistrza robót ziemnych
■ specjalistę ds. organizacji i zarządzania
■ specjalistę ds rozpracowywania dokumentacji technicznej

w robotach sanitarnych
■ mistrza robót sanitarnych

oraz

■ maszynistów: koparek, spycharek, żurawi samochodowych
i wieżowych, pomp „Stetter”

■ tokarzy
■ ślusarzy remontu obrabiarek
■ blacharzy samochodowych
■ monterów instalacji sanitarnych — spawaczy
■ kierowców
■ stolarzy
■ robotników bez zawodu

Przedsiębiorstwo zapewnia:
— wysokie zarobki wg zawartego porozumienia o wprowa­

dzeniu Zakładowego Systemu Wynagrodzeń
— możliwość podnoszenia kwalifikacji — uzyskanie upraw­

nień maszynisty sprzętu ciężkiego wszystkich klas
— zakwaterowanie w dobrych warunkach w hotelu pracow­

niczym
— szeroki zakres świadczeń socjalnych
— dowóz do pracy zakładowymi środkami komunikacji z

terenu Nowej Huty ł Krakowa

Istnieje możliwość zatrudnienia kandydatów w w.w. zawo­
dach robotniczych w Oddziale „Katowice” na terenie Dąbrowy
Górniczej.

Dodatkowych informacji udziela oraz przyjęć dokonuje Dział
Zatrudnienia i Szkolenia Zawodowego PRZ „Budostal-8” w

Krakowie, ul. Przewóz 34. pokój 112, tel. 55-15-11, wewn. 214.
215.

K-6764

K-6809
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Kto zmieni bezsensowny przepis ?

Okręgowa Inspekcja Sańitarna
PKP kontroluje m. in. czystość
wagonów sypialnych i kuszetek.
Do niedawna kontroli podlegały
tylko polskie wagony. Teraz zgo­
dnie z porozumieniem, które pod­
pisały kraje socjalistyczne inspe­
ktorzy mogą wejść również do
wagonów zagranicznych. Przy­
gotowane zostały odpowiednie
blankiety w dwóch językach,
które wypełnia się w obecności
konduktora. Wyłączone z takiej
kontroli są jedynie wagony ra­
dzieckie, które podlegają włas­
nym służbom sprawdzającym
czystość.

Bardzo skrupulatnie kontrolo­
wany jest pociąg „Cracoyia”,
który kursuje między Krakowem
a Budapesztem. Jeszcze nieda­
wno z czystością i porządkiem
było tu bardzo źle, teraz dzięki
częstym i dokładnym kontrolom
poprawiło się.

Jak powiedział Okręgowy In-

Przed 80 laty
12 VIII 1907 r.
A Dyrekcja s..Xoły W„. d.ia-

ló.wej 6-slasowej, żeńskiej im.
św. Scholastyki w Krakowie,
ul. św. Marka, w związku ze

zbliżającym się nowym ro­
kiem szkolnym przyjmuje
wpisy uczennic na kursa pra­
ktycznych robót kobiecych.
Prowadzone będą następujące
oddziały: 1) Robót drutowych,
szydełkowych, wiązanych jetc.;
2) Dwa oddziały szycia bia­
łego; 3) Oddział krawiecczy-
zny; 4) Oddział haftów i
koronkarstwa. Warunkiem
przyjęcia uczennicy jest ukoń­
czenie szkoły ludowej i 14 lat
yc'a. Woisy przyjmuje Dyre­

kcja codziennie w godzinach
od 9 do 12 w południe.

„Czas”
A Na działający w naszym

mieście od kilku miesięcy za­
kład czyszczenia napływają
częste skargi. Mają one przy­
czynę w tym, że nabycie zna­
cznego parku

'

koni, wozów, i

przyrządów itd., i wypróbo- ,

eanie ich kolejne, musi przejść (
przez dłuższą próbę, by do- ,

oiero po upływie dłuższego
'

czasu przeznaczonego na do- 1
świadczanie i wyipróbowywanie

'

różnych metod — każdą ■!
czynność wprowadzić już w i
tok normalny. Sprawiedliwie j
oceniając działalność zskładu ,

czyszczenia miasta trzeba —

.

obok niewątpliwych potknięć
i usterek w czynnościach za-

'

kładu — zauważyć także w i- 1
doczną poprawę w dzie- l
dżinie zewnętrznego porządku ;
miasta. Uliice, o ile bruki na <

to pozwalają, są znacznie do­
kładniej czyszczone i częściej
suto zlewane wodą, zaś stró- ‘

że domów wreszcie przestali
'

nełn;ć ciężką służbę wywoże­
nia śmieci domowych za mia- <

sto. i

spektor Sanitarny PKP dr Eu­
geniusz Sit największe kłopoty
są obecnie z pociągiem kursują­
cym do Magdeburga i z powro­
tem. Niemieckie wagony przyje­
żdżają w fatalnym stanie, często
są zdewastowane.

Niestety w sypialnych „War-
su” wcale nie jest lepiej.

„Stwierdzamy szereg zaniedbań,
które przy tak wysokich cenach
biletów nie powinny mieć miej­
sca — mówi dr Sit — pościel
jest niedoprana, często zużyta,
nadaje się do wymiany. Koce
nie są trzepane, powinny być rów­
nież dezynfekowane w specjal­
nych komorach, ale nie spotka­
łem się z takim przypadkiem. W
ogóle stan przedziałów pozosta­
wia wiele do życzenia. Poza tym
nie ma ręczników, papieru toa­
letowego, mydeł, szklanki często
są brudne, lodówka też”.

Inspektorzy sanitarni nie są w

stanie skontrolować wszystkich
wagonów. Organizują więc co pe­
wien czas trzydniowe akcje tzw.

zmasowanej kontroli. Pozostałe
pociągi kontrolowane są według
ustalonego harmonogramu. Gdy
inspektorzy zastaną brud i nie­
porządek to niestety... nie mogą
wystawić mandatu! Tak, tak, to
nie jest pomyłka. Zgodnie z Ko­
deksem Wykroczeń mandaty mo­
żna wystawiać tylko w przypad­
ku zaniedbań w nieruchomo­
ściach, co wyłącza m. in. pocią­
gi. Krakowski inspektorat już
wielokrotnie interweniował w

tej sprawie u Głównego Inspek­
tora Sanitarnego Kraju i w MSW.
Podobno ten bezsensowny i nie­
życiowy przepis ma być wkrótce
zmieniony.

Na razie pozostaje jedna kara
— wniosek o ukaranie służbowe
konduktora czy kierownika po­
ciągu. To trwa z reguły długo, w

efekcie ukarany już zapomniał
co przeskrobał, a brudny pociąg
dalej jeździ po kraju.

Według opinii Okręgowego In­
spektora Sanitarnego PKP naj­
czystsze są wagony sypialne i z

kuszetkami, które podlegają dy­
rekcji krakowskiej, najbrudniej
jest w pociągach warszawskich.

t (kk)

ŚRODA

SIERPNIA

Nieczynne.

u mnie

KINA

Nie zadepczmy Wawelu...
Fot.: STANISŁAW MAKAREWICZ
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Klary
Lecha

TEATRY

(Dokończenie ze str. 1)
Para z Warszawy już się pa­

kuje. Spędzili w Krakowie czte­
ry dni, trzykrotnie przedłużając
pobyt. Krytykują handel: za

mało sklepów, zaopatrzenie gor­
sze niż w stolicy. Za chwilę wsią­
dą w swojego „fiata 126p” i po-
jadą do Czorsztyna, w dalszych
planach jest Dolny Śląsk, Wy­
brzeże i Mazury. Dyskretnie nie
pytamy o źródła benzynowej ob­
fitości...

— Dużo jeździmy po Polsce,
ale camping „Ogrodowy”’ jest wy­
jątkowy — stwierdzają warsza­
wiacy.

Chwalony przez naszych roz­
mówców, istniejący od 16 lat,
jedyny w Polsce prywatny cam­
ping przy ul. Królowej Jadwigi
jest zapełniony w połowie. Trud­
no mu konkurować z lepiej po­
łożonym i znacznie większym
KRAKIEM, ale ma swoich wiel­
bicieli. Jak wynika z wpisów do
księgi pamiątkowej bywał eta­
pem podróży poślubnych. Podob-

powstanie na Kazimierzu

_____

„Czas”
A Z kilku stron dowiadu­

jemy się, że podczas ostatnie­
go jarmarku sprzedawano na

Rynku ubite sarny! Przypo­
minamy więc, że łowienie tych
zwierząt, jako też głuszców,
cietrzewi i zajęcy, w miesiącu
sierpniu jest ustawowo za­
bronione.

Bielą świeżych tynków wy­
różnia się jedna z kamieniczek
przy ul. Szerokiej, Kontrastuje
z sąsiednim budynkiem. Miesz­
kańcy Kazimierza twierdzą, że

jeszcze w marcu było odwrot­
nie. Dzisiejsze rudery wyglą­
dały dużo lepiej od wyremon­
towanej już
ki.

Dom przy
na początku
prywatnej
Władysław <%pdyń. Na szczę­
ście kamienisk miała goto­
we plany, dokumentację re­
montową i natychmiast rozpo­
częła się praca. Dom miał być
bez piwnic. Okazało się, że

piwnice są, ale całkowicie zawa­
lone ziemią i gruzem Wywie­
ziono 22 wywrotki gruzu. Fa­
chowcy murarscy i stolarze
sprowadzeni przez właściciela z

podgórskich regionów szybko
uporali sie z robotą. Na koniec
lipca budynek był praktycznie
gotewy. Teraz trwają jeszcze
Drące na pierwszym piętrze gdzie
będzie jedno mieszkanie.

Na parterze urządzona zosta-

prawie kamdenicz-

ul. Szerokiej 19
kwietnia kupił od

właścicielki pan

no kojarzył również małżeństwa.
Pewna para Holendrów pozna­
ła się tutaj, później pobrała
i odwiedziła pamiętne dla siebie

miejsce.
W tym roku camping „Ogro­

dowy" gościł już Greków, Ira­
kijczyków, Australijczyków, Ar­
gentyńczyków. Wczoraj wyje­
chał pastor z Rostocku, przeby­
wający w Krakowie wraz z żo­
ną. Niestety, turyści wpadają na

krótko. Niektórzy słyszeli co

prawda, że są tu ciekawe i cen­
ne zabytki, ale spieszą na po­
łudnie Europy tym szybciej, że

kończy się ważność tranzytowej
wizy.

Właściciel campingu, Andrzej
Unger pamięta, co zostało uwi­
docznione w haśle, widniejącym
na ścianie recepcji, że „gorycz
złej obsługi pozostaje w pamię­
ci dłużej niż słodycz niskiej ce­
ny”. Rzeczywiście, ceny są coraz

mniej słodkie, choć urlop na

campingu jest wciąż tańszy niż
zorganizowane wczasy.

A przy wjeździe do „Ogrodo­
wego” umieszczono jeszcze in­
ny, wielojęzyczny (także w espe­
ranto) napis: „Kto jest u mnie,
jest u siebie”. Szczególnie dźwię­
cznie brzmii wersja holenderska:
VER VAN HUIS, TOCH EEN
THUIS- (ar)
niiiiiiniiimiiiiiiiiiiimiiiiimiiii

JUTRO O GODZINIE:
10—13 — Nowohuckie Cen­

trum Kultury, pl. Centralny —

„Wspólne zabawy z dziećmi” —

program sportowo-zabawowy.
10—18 — CKS AR „BUDA”,

al. 29 Listopada 50 — Wystawa:
Historia filmu — cz. II.

# 20—21.30 — Dziedziniec Do­
mu Polonii, Rynek Gł. 14 — Za­
bawa ludowa „Na swojską nutę”

— z udziałem kapeli „Złoty
Róg” i tancerzy „Krakowiaków”.
Choreograf uczy tańczyć zain­
teresowanych turystów i miesz­
kańców Krakowa. Wstęp wolny.

oraz

się tema-

przyszłości
się także
oferowane

pamiątki

Wyremontowana kamienica przy ul. Szerokiej 19 — w przyszłości
galeria sztuki żydowskiej. Fot. ST. MAKAREWICZ

nie galeria współczesnej sztuki
judaistycznej. Będą tam wysta­
wiać swoje prace artyści po­
chodzenia żydowskiego
wszyscy zajmujący
tyką żydowską. W
właścicielowi marzy
antykwariat, gdzie
byłyby autentyczne
żydowskie.

— Kazimierz to sanktuarium
żydowskie
Godyń — tymczasem wszystkie
wycieczki
fotografują walące się rudery.
Postanowiłem jedną z nich od­
budować. Nie tylko po to, aby
tu mógł mieszkać mój syn,
także aby pokazać, że u nas

dba się o zabytki kultury ży­
dowskie]. Na Zachodzie przed­
stawiają nas w złym świetle
jeśli chodzi o wojnę i nasze
ś’osunki z Żydami. To niepraw­
da, W mojej rodzinie przecho­
wywaliśmy przez całą okupację
rodzinę żydowską, która obec­
nie mieszka w USA, Mój ojciec
przed wojną prowadził interesy
z kilkoma rodzinami żydowski­
mi i dobrze na tym wychodził.
Postanowiłem więc zorganizować
na Kazimierzu galerię. Mam
zezwolenie z Ministerstwa Kul­
tury i Sztuki na działalność w

zakresie malarstwa, rzeźby, ce­
ramiki, szkła i wyrobów ze
srebra. Myślę, że będzie to je­
dyna tego rodzaju galeria w

Polsce. (ms)

mówi Władysław

przyjeżdżające tu

Ekolodzy

ale

zapraszają
Dlaczego rower, a nie sa­

mochód w mieście? Na to i
inne pytania spróbują odpo­
wiedzieć przedstawiciele za-

chodnioniemieckiej organizacji
ekologicznej BUND NATUR-
SCHUTZ, którzy zapraszają
dziś o godz. 18 do sali 91 pa­
łacu „Pod Baranami”. Gospo­
darzem spotkania jest Polski
Klub Ekologiczny. (r)

Przezorni już teraz mysią o

zimie...
Fot.: STANISŁAW MAKAREWICZ

Wiadomości: 16,

Nasz telefon: 22-89-87
Czytelnicy mówią, że:
© ul. Gzymsików jest bardzo

wąska i jednokierunkowa. Obec­
nie kładzie się nową nawierz­
chnię asfaltową i dobrze, tyliccy*
że ciężkie samochody, które tu

wjeżdżają przez godzinę i dłużej
stoją z włączonymi silnikami za­
dymiając dodatkowo i tafk już
zadymione krakowskie powie­
trze,

• mieszkanie nr 8 przy ul.
św. Marka 8 jest w czasie desz­
czy ciągle zalewane. Pojawił się
grzyb, wilgoć nie ustępuje. Lo­
katorka jest bezsilna wobec ad­
ministracji,

@ przy ul. Sienkiewicza w

Wieliczce zmieniono kierunek
wjazdu... teraz, aby dostać się
do własnego domu samochodem
trzeba solidnie wytłuc się po
sporych dziurach, a nie tak da­
wno można było dojechać z dru­
giej strony omijając je i oszczę­
dzając resory, (dag)

Kijów 16.15 Critters (USA l 12),
18 Orły Temidy (USA L 15); 20.45
Wielka draka w Chińskiej Dziel­
nicy (USA L 18). Uciecha 16.30 Ele­
ktroniczny morderca (USA I.
15), 18.45 Żyć i umrzeć w Los

Angeles (USA 1. 18). 21 Cienie
śmierci (jap. 1 18 — przedpre­
mierowy). Warszawa 15.30 Powrót
Jedi (USA i. 12), 18 Seksmisja
(poi. L 15), 20,15 Ucieczka z No­
wego Jorku (USA L 18). Wol­
ność 15.45 Nie kończąca się opo­
wieść (RFN b.o.), 17.45 „1941”
(USA 1. 15 — pożegnanie z fil­

mem); 20 Więzień Brubaker (USA
1. 18). Wanda 15.45 Indiana Jo­
nes (USA 1. 15), 18 Komandosi z

Nawarony (ang. I. 15 — pożegna­
nie z filmem) 20.15 F/X (USA
1. 18). MI. Gwardia 16 Bolek i Lolek
na Dzikim Zachodzie (poi. b.o.); 18,
20 Sprawa Kramerów (USA L
15 — pożegnanie z filmem).
Wrzos (ul. Zamojskiego) 15.45
Głupcy z kosmosu (ang. 1. 12), 18
Duch (USA L 15), 20.15 Miłość,
szmaragd i krokodyl (USA L 15).
Światowid (os Na Skarpie) 15.45
Biały Smok (poi.-USA 1. 12), 18,
20.15 Świadek mimo woli (USA
1. 18). Mała Sala 15 Powrót Jedi
(USA 1. 12), 17.30 Błękitny Grom
(USA 1. 15), 19.45 Antycasanowa
(jug. 1. 15). Ugorek, (os. Ugorek) 15
Komediantka (poi. L 15); 17, 19 Ka­
ratecy z kanionu Żółtej Rzeki (chiń.
1. 15). Mikro (ul. Dzierżyńskiego)
Iluzjon — 15.45, 18, 20.15 Film prod.
USA z cyklu „Mistrzowie kina —

Michael Curtiz”. Kino Vidco (SOK,
ul. Mikołajska 2) 14, 16 Noc żywych
trupów (USA L 18).

WYSTAWY

. MlZEA
Wawel — komnaty (śr. 12—17,

czw. 10—15). Skarbiec i Zbrojownia
(10—15). Muzeum Katedralne (10—
15). Zamek i Muzeum w Pieskowej
Skale (10—15.30). Muzeum Lenina,
Topolowa 5: Lenin w Polsce, Lenin
w grafice artystów Kijowa (śr. 9—
17, czw. 9—16), ul. Królowej Jadwi­
gi 41: Mieszkanie Lenina, Lenin w

filatelistyce (śr. 9—15, czw. niecz.),
w Poroninie (8—16 wst. wol.), w

Białym Dunajcu (śr. 9—16 wst. wol.,
czw. niecz.). Muzeum Historyczne —

Oddziały: św. Jana 12 (śr. 11—18,
czw. 9—15). Krzysztofory, Rynek Gł.

(Dokończenie na str. 6)

PROGRAM RADIOWY
PROGRAM I

18. 19, 20, 22,

Muzyczny
i aktualno-

17.00 Z koncertów i festiwali.
19.30 Radio

14.05—16.00 Magazyn
„Rytm”. 16.05 Muzyka
śei
18.20 Koncert dnia.
Dzieciom: „Pożyczalscy na wyspie”.
20.15 Koncert życzeń. 20.45 Robert
Musil — „Zespolenie”. 21.00 komu­
nikaty. 21.05 Kronika sportowa.
21.30 „Wały Jagiellońskie” — pio­
senka nie jest mi obca. 22.05 Reli­
gie i wierzenia. 22.15 Encyklopedia
wielkich głosów: Clarie Croiza —

mezzosopran. 23.30 Gitara, banjo
i ...country. 23.55 Północ poetów.
24.00 Koniec programu i hymn.

PROGRAM II

Wiadomości: 17, 21, 0.55.

Interweniowaliśmy L
W notatce pt. „Reforma w

«Nowej»” pisaliśmy o perype­
tiach konsumenta, którego w tej
restauracji kelnerka zmuszała
do zakupu —przy podawaniu pi­
wa — jak najdroższej zakąski,
choć były tańsze, stosując tzw.

sprzedaż wiązaną. W odpowiedzi
prezes Zarządu GTSS „Społem”
pisze, że kelnerka z restauracji
„Nowej”, która stosowała te

praktyki, została przeniesiona do
zakładu bezalkoholowego, a kie­
rownika lokalu zobowiązano do
właściwego nadzoru nad pracą
kelnerów. „Społem” przeprasza
konsumenta za niedociągnięcia,
z jakimi się spotkał w restau­
racji. (ja)

15.00 Imre Keszi — „Nie kończą­
ca się melodia”. 15.10 20-lecie pri-
madonny — reportaż. 15.40 Folklor
na mapie świata. 16.00 Dzieła, style,
epoki. 16.50 J. Jones — „Cienka
czerwona linia”. 17.05 Kraków na

antenie. Co niesie dzień — wyd. po­
południowe. 18.30 Wakacyjny Klub
Stereo. 19.30 Wieczór w filharmo­
nii: Festiwal Tibora Vargi — Sion
1986 — Odtworzenie koncertu Or­
kiestry Kameralnej z Lozanny.
21.30—1.00 Wieczór literacko-muzy-
czny. 21.35 Tydzień z science fic-
tion: H. Tkliwe i Zb. Płażewski —

„Eksperyment profesora Wools-
leya”. 22.10 Słuchajmy razem. 23.00

Igor Newerly: „Wzgórze błękitne­
go snu”. 23.20 Interpretacje muzyki
dawnej. 24.00 Głosy, instrumenty,
nastroje. 1.00 Koniec programu i
hymn.

PROGRAM III

Wiadomości: 15. 16. 17. 18. 22.05.
15.05 Wakacje na dwóch kółkach.

15.10 Reggae — pieśń wędrowców.
15.40 Reportaż. 16—19 Zapraszamy
do Trójki. 17.30 Polit. dla wszyst­
kich. 18.05 Inf. sportowe. 18.15 Ak­
centy Trójki. 19 Codz. pow. wyd.
dźwięk.: Joseph Conrad, Ford Ma­
do* Ford — „Przygoda”. 19.30 Tro­
chę swinga. 19.50 Lasżlo Gyiirko:
„Węgierski doktor Faustus”. 20 Stu­
dio Nagrań. 20.45 Klub Trójki. 21

Opowieść muzyczna: Louis Arm­
strong — „Moje życie w Nowym Or­
leanie”. 21.30 Nowego Orleanu ciąg
dalszy. 21.45 Klub Trójki — „Po­
rady menedżera” — teł. 28-03 -28
czynny od 21 do 21.45. 22.15 W

kręgu ballady. 22.45 Najnowsze
zjawiska w poezji radzieckiej. 23
Opera tygodnia: Giuseppe Verdi —

„Rigoletto”. 23.15 Czas relaksu. 23.50
Michaił Bułhakow — „Fatalne ja­
ja” — ode. 1. 24 Koniec programu i

hymn.
PROGRAM IV

Wiadomości: 17, 19.30. 23.50.
14.00—16.30 Popołudnie Młodych

słuchaczy. 16.30 Życie towarzyskie
Warszawy przez baronową XYZ o-

pisane — aud. 17.05 Placido Domin­
go — moje życie na scenie. 17.55
Kraje i wydarzenia. 18.30 Język es­
peranto. 18.50 Studio Ekspertów.
19.45 Standardy muzyki rozrywko­
wej. 20.15 Wieczór Muzyki i Myśli:
„Wieczór z Niną Andrycz”. 21.40
Spotkanie z reportażem: „W ojczy­
źnie”. 22.00 Interpretacje chopinow­
skie. 22.56 W trosce o naturę. 23.05
Muzykoterapia. 23.35 W poszukiwa­
niu harmonii. 23.50 Melodie na do­
branoc. 24.00 Koniec programu i
hymn.
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Polskie „wilgi"
pod fińskim niebem

DZIS w Fmlandii, w podhelsiń-
skiej miejscowości Nummela roz-

poczną się samolotowe mistrzo­
stwa świata w lataniu precyzyj­
nym. W stosunkowo krótkiej, bo
zaledwie 10-letniej historii tej
imprezy polscy reprezentanci od­
nosili znaczące sukcesy. Przypo­
mnimy, że przed dwoma laty

w telegraficznymskrobie

NEUMELA. Powyżej pisze-
'

my o starcie polskich pilotów
I w rozpoczynających się dziś
I w Finlandii mistrzostwach
I świata w lataniu precyzyjnym.
I Tymczasem, jak donoszą agen-
. cje — wczoraj spalił się do­

szczętnie hotel „Pojaovela”, w

1 którym mieszkała część ekip,
! także trzech działaczy pol­

skich. Nikomu nic się nie sta­
ło, ale spłonęły rzeczy ucze­
stników imprezy, m. in. tak­
że przedmioty niezbędne do u-

czestnictwa w zawodach.
LONDYN. Angielski związek

piłkarski nie wyraził zgody na

występ Liverpoolu w Hiszpanii
w obawie przed zamieszkami
do jakich mogłoby dojść pod­
czas meczu. Anglicy mieli
zmierzyć się z Atletico Ma­
dryt, ale zgodnie z sugestią
ambasady brytyjskiej w Ma­
drycie działacze piłkarscy An­
glii nie dali zgody na ten
mecz.

RZYM. Dwa mecze w ciągu
24 godzin rozegrał Diegó Ma-
radona. Po występie na Wem-

bley w spotkaniu liga angiel­
ska — reszta świata w sobo­
tę, w dzień później zagrał w

spotkaniu Brescia — Napoli.
Został jednak wygwizdany,
gdyż jego gra nie przypadła
do gustu kibicom. Oburzony

trener Napoli — Osvaldo Bien-
chi zapowiedział, że dopóki on ć

będzie prowadził zespół ne- f
apoFtański piłkarze tego klu- J

bu nie wystąpią w Brescii.
NAIROBI. W finale turnie­

ju piłkarskiego Igrzysk Afry-J
kańskich spotkają sie Kenia
i Egipt. W półfinałach Kenij-
czycy wyeliminowali Malawi,
a Egipcjanie Kamerun. Oba
mecze zakończyły się remisa­
mi 1:1 i o awansie do finałów
decydowały rzuty karne.

w Kissimmee na Florydzie na naj­
wyższym podium stanął Wacław
Nycz, „brąz” przypadł Januszo­
wi Darosze, a w klasyfikacji dru­
żynowej biało-czerwoni okazali
się bezkonkurencyjni. Wcześniej
w 1983 roku, w Skien (Norwegia)
po prymat w świecie sięgnął
przedstawiciel Aeroklubu Kra­
kowskiego — Krzysztof Lenarto­
wicz, wyprzedzając kolegę z ze­
społu Jana Barana.

W Finlandii na starcie zoba­
czymy _zarówno Nycza jak i’ Le­
nartowicza, w składzie polskiej
ekipy znaleźli się także — Ja­
nusz Darocha, Włodzimierz Ska­
lite i Ryszard Michalski. Podopie­

czni trenera Andrzeja Osowskiego
należą do głównych faworytów
mistrzostw, ale będą mieli w

tym roku bardzo silnych rywali.
Szczególnie groźni wydają się
być Skandynawowie, wielką nie­
wiadomą stanowią natomiast A-

merykanie, Argentyńczycy i No­
wozelandczycy. W sumie do ry­
walizacji przystąpi ponad 70 pilo­
tów z 16 krajów. Polacy na nie­
zawodnych „wilgach”, które choć

parametrami technicznymi ustę­
pują „pipperom” i „cessnom”, w

rękach naszych reprezentantów
już tyle razy okazywały się nie­
dościgłe. Liczymy, że podobnie bę­
dzie pod niebem Finlandii. (pp)

Twarze sportu

Marek Paszucha w nowej
PRZEZ dwadzieścia pięć lat MAREK PASZUCHA występował na

boiskach różnych krajów, różnych kontynentów w roli sędziego ko­
szykówki. Czas nieubłagadnię biegnie naprzód i krakowski arbiter
osiągnął górną granicę wieku przewidzianą przez FIBA dla sędziów.
Rozstaje się z boiskiem. We wrześniu poprowadzi jeszcze, na za­
kończenie kariery, mistrzostwa Europy koszykarek w Hiszpanii.

Rozstanie z boiskiem nie ozna­
cza jednak zerwania kontaktów z

koszykówką. Ogromne doświad­
czenie nabyte w ciągu minionego
ćwierćwiecza, wysokie uznanie
jakim cieszy się M. Paszucha
w koszykarskim światku spożyt­

kowane będą teraz na innym
polu. Inauguracja tej nowej roli
nastąpiła ostatnio w Damaszku,
gdzie prowadził on, wspólnie z

Alfredem Frostem z RFN kurs
dla sędziów międzynarodowych i
kandydatów na arbitrów tej kla­
sy dla rejonu Syrii, Jordanii i
Emiratów Arabskich.

— Ceł kursu?
— Były dwa. Przygotowanie

nowych kandydatów do grona
sędziów FIBA i równocześnie

grupy arbitrów, która prowadzić
będzie mecze Igrzysk Śródziemno­
morskich, jakie w tym roku od­
będą się w Latakii i Aleppo.

— Co się robi na takim kur­
sie?

—- Brali w nim udział sędzio­
wie ze wspomnianych wyżej kra­
jów, wytypowani przez swe na­
rodowe federacje koszykówki do
prowadzenia spotkań między-

UPRAWIA dyscyplinę sportu,
o której piszemy rzadko. TA­
DEUSZ JURCZYŃSKI jest , strzel­
cem i przywykł już do tego, że

jego umiejętności nie podziwia­
ją kibice. Nigdy mu zresztą nie
zależało na popularności. Strze­
lectwo traktuje jako wspaniałe
hobby. Wciągnęło go na dobre.
A zadecydował o tym przypadek.
Miał kłopoty, z nauką, w liceum
powtarzał klasę, o czym z za­
żenowaniem, ale szczerze wspo­
mina. Nie chcąc marnować wol­
nego czasu, w listopadzie 1979
roku postanowił zostać zawodni­
kiem Wisły. Po 5 latach trenin­
gów sięgnął po tytuł mistrza kra­
ju juniorów w konkurencji pisto-

„Dla mnie li­
czą się czyny,

jestem otwarty,
szczery. Mówię,
oceniam bez o-

gródck” — po­
wiedział nasze­
mu reporterowi
mistrz Polski w

strzelectwie —

Tadeusz Jur-

czyński.
Fot.
STANISŁAW

MAKAREWICZ

letu dowolnego, w tym sezonie
powtórzył to osiągnięcie, ale już
w kategorii seniorów. Na zawo­
dach w Bydgoszczy wygrał z

bardziej doświadczonym, mają­
cym na koncie sukcesy między­
narodowe kolegą klubowym, Je­
rzym Pietrzakiem. Do Lahti na

mistrzostwa Europy pojechał je­
dnak J. Pietrzak, Tadeusz Jur-

czyński znalazł się tylko w re­
zerwie kadry narodowej, pozostał
w kraju. Zamikst do Finlandii,
wybrał się na Węgry, na zgrupo­
wanie ekipy klubowej.

Przynajmniej na razie T. Jur-
czyński nie ćhce całkowicie po­
święcić się strzelectwu. Ma je­
szcze inną pasję — geografię. W
przyszłym roku powinien otrzy­
mać dyplom ukończenia studiów,
a specjalizuje się w geografii tu-

ryzmu, podobnie jak jego żona,
Małgorzata.

Od trzech miesięcy najważniej­
szą osobą w rodzinie Jurczyń-
skich jest maleńki Tymoteusz,
który wraz z mamą mieszka u

dziadków w Zakopanem, tam też

większość czasu spędza obecnie
Tadeusz. Dobrze się złożyło, bo
zawsze ciągnęło go do gór. Zi­
mą uwielbia jazdę na nartach,
latem — wędrówki po Tatrach.

Każdy wyjazd zagraniczny wy­
korzystuje natomiast na zwiedza­
nie muzeów. „Może to nieco dzi­
wne, nie lubię historii sztuki ja­
ko przedmiotu nauki, godzinami
mogę natomiast obcować z dzie­
łami wielkich artystów”.

Poznawanie kraju, świata —

to zdaniem T. Jurczyńskiego —

niezwykle interesujące zajęcie.
Dlatego dziwi się niejednokrotnie,
gdy koleżanki i koledzy z grupy
sportowej siedzą w hotelu. Ta­
deusz nie ma przyjaciół: ,JDla
mnie liczą się czyny, jestem o-

twarty, szczery. Mówię, oceniam
bez ogródek. To nie przysparza
znajomych”. (js)

narodowych. Zajęcia trwały czte­
ry dni i składały się z wykła­
dów oraz testów egzaminacyj­
nych. W dwóch pierwszych
dniach prowadziliśmy wykłady i
na podstawie specjalnych filmów
wyświetlanych na video omawia­
liśmy błędy zawodników, postę­
powanie sędziów, interpretację
przepisów. Taśmy z filmami by­
ły znakomite, przygotowane na

zlecenie FIBA. Jedna z osta­
tnich mistrzostw Europy koszy­
karzy w Grecji, inne z różnych
zawodów rozgrywanych w Euro­
pie i USA, m. in. przez zespoły
zawodowe. Potem były dyskusje,
wyjaśnianie wątpliwych kwestii
i na koniec egzaminy: teoretycz­
ny oraz praktyczny. Praktyczny
polegał na wykonaniu przez kur­

santów szeregu prób sprawnościo­
wych (najwięcej kłopotów spra­
wiał bieg na 3 200 m przeprowa­
dzany w temperaturze przekra­
czającej 40 stopni Celsjusza —

mimo iż próba odbywała sie dość
wcześnie rano, a potem późnym
wieczorem — oczywiście przy
dość wyśrubowanej normie cza­
sowej) i prowadzeniu zawodów.

— Jaki poziom prezentują tam­
tejsi sędziowie?

— W mojej ocenie sędziują tak
jak przeciętni arbitrzy naszej e-

ks.traklasy. ,

— A poziom koszykówki w

Syrii?
— Dość wysoki, co jest w głó­

wnej mierze zasługą wybitnych
trenerów radzieckich, którzy tam
od lat pracują.

•—.Kim są sędziowie w „cywi­
lu”?

— Byli tam ludzie różnych za­
wodów, przeważnie nauczyciele

,wf, trenerzy, ale był także syryjski
generał, nb. absolwent wydzia­
łu elektroniki na Politechnice w

Pradze.
— Wrażenia pozasportowe?
— Zaskoczyła mnie przyjemnie

duża serdeczność, życzliwość we

wzajemnych stosunkach między
ludźmi, swego rodzaju francuska
lekkość w sposobie bycia, przy
dość charakterystycznym dla te­
go rejonu świata niep-oszanowa-

Pod Wierchami

„Atrybut...”
NA POLKI księgami „Pod

Wierchami” trafiła ciekawa książ­
ka Urszuli Janickiej-Krzywda:
„Atrybut, patron, symbol” — czy­
li o świętych i błogosławionych.
Książka ukazała . się nakładem
Oddziału Akademickiego PTTK
i zawiera sporo ciekawostek, któ­
re mieszkańcom Krakowa, tury­
stom pozwolą zapoznać się z

symboliką, jaka występuje w

krakowskiej architekturze sa­
kralnej. Ale nie tylko, bo prze­
cież wędrując po turystycznych
szlakach, mijamy przydrożne ka­
pliczki, kościółki, w których po­
stać jednego świętego, nie różni
się niczym od drugiego, a je­
dnak... Przyglądając się uważniej
atrybutom jesteśmy w stanie
stwierdzić jaki to święty lub.o-
koliczny patron... Warto książkę
przeglądnąć, przeczytać.

Również na półki tej księgar­
ni trafiło sporo miniaturowych
wydań Oficyny Wydawniczej
Związku Podhalan. Wśród nich
znalazły się: „Wskazania dla sy-

niu czasu, pewnym bałaganiar-
stwie. Damaszek jest w stałej
rozbudowie, znikają dzielnice le­
pianek, nędzy, w ich miejsce ix>-
wstają piękne osiedla. Bardzo
dba się o zabytki. Zwiedzałem
meczet Omayadów liczący z gó­
rą 2 700 lat, utrzymany znakomi­
cie, istne cacko. W Latakii i A-

leppo rozbudowuje się urządze­
nia sportowe z myślą o Igrzy­
skach Śródziemnomorskich, zre­
sztą według projektu Wojciecha
Zabłockiego sławnego ongiś pol­
skiego szermierza. Polskich ar­
chitektów pracuje tu wielu, są
cenieni i robią piękne rzeczy.
Np. wielka biblioteka w Dama­
szku im. prezydenta Hafeza A-
sada została zbudowana według
projektu krakowskiego architekta
— Janusza Meissnera.

— Wielu czytelników będzie się
zapewne zastanawiać jak Pan
godzi częste wyjazdy z pracą wi­
ceprezydenta Krakowa?

— Wyjazdy sportowe to mój
urlop wypoczynkowy. Na to idą
przysługujące mi urlopowe dni.
Staram się przy okazji tych wo­
jaży zapoznawać się z funkcjono­
waniem miast w innych krajach,
poszerzam swoją wiedzę zawodo­
wą, mogę niektóre, widziane gdzie
indziej rozwiązania próbować
przeszczepiać na grunt krakow­
ski. Bo nie da się, nie potrafię,
nawet w czasie kilkudniowych
eskapad urlopowych, zapomnieć
o Krakowie, jego problemach i
mojej zawodowej działalności.

(lang)

Z Kołem Grodzkim

pod „Chłopka”
' KOŁO Grodzkie PTTK w j
' dniu 16 sierpnia organizuje l
f wycieczkę autokarową, w Ta- f
J try na trasie: Polana Włosie- ?
) nica — Morskie Oko — Czar- )
j ny Staw — Mięguszowieckie J
> — Przełęcz pod Chłopkiem — 1
. Morskie Oko — Polana Wło- a
: sienica. Jest to około 7 godzin (
'

marszu, 19 punktów do GOT (
' Trasa trudna. £
) Zgłoszenia przyjmuje i in- /
) formacji udziela Biuro Koła )
j Grodzkiego PTTK w Krako-3
» wie. ul. Warszawska U. teł. )
1 22-37-23. (dag) C

i miniatury
nów Podhala” — Władysława Or-
kana, zbiór wierszy „Pokłon O-
rawie”, „Którzy kochają” — Ka­
zimierza Przerwy-Tetmajera, a

także „Ślebodny zbyrk” — Jędr­
ka Gąsienicy Makowskiego.
Wszystkie wydane bardzo staran­
nie, oprawione w Skórkę
drogie od 150 do 250 zŁ

Warto więc zaglądnąć
Wierchy” na pl. Wiosny
8.

UHiiiiHiinniiiiiiminniiHiiinni

i... nie-

„Pod
Ludów
(dag)

PROGRAM I

(Dokończenie ze str. S)
35: Z dziejów i kultury Krakowa

(śr 9—15, czw. 11 —18). Francisz­
kańska 4: Czerwone Berety — 30-le.
cie powstania 6. Pom, Bryg. Pow. -

Desant. (śr. 9—15, czw. 11 —18). Go-
łębia 4: Oficyna introligatorska R.

Jahody (czynna po zgłoszeniu tel.

22-53-98). Muzeum Judaistyczne,
Szeroka 24 ((9—15). Wieża Ratuszo­
wa, Rynek Gł. (9—15). Muzeum
Stanisława Wyspiańskiego, ul. Ka­
nonicza 9 (śr. 10—15.15, czw. 12—

17.15). Kościół św. Wojciecha, Ry­
nek Gł.: Dzieje Rynku Krakow­
skiego (śr. 9—13, czw. 9—16). Przy,
rodnicze, Sławkowska 17 (10—13).
Etnograficzne, pl. Wolnica 1: Pol­
ska kultura lud. (10—15). Pawilon

Wystawowy, pl. Szczepański 3a:

Postawy ’87 (11—18). Arkady, pl,
Szczepański 3a: Mai. I. Delekty-Wi-

cińskiej (11—18). Dworek J. Matejki
w Krzesławicach, ul. Kruczkowskie­
go 15 (10—17). Muzeum Lotnictwa 1

Astronautyki, Czyżyny (10—14). Ry-

dlówka, Tetmajera 28 (śr. 11 —15,
czw. 15—19). Międzynarod. Salon Fo­
tografii, ul. Boh. Stalingradu 13:
Venus '87 cz. I (9—19). Galeria „Fo­
rum”, Mikołajska 2: Wyst. Piotra

Jargusza (11—20). KMPiK, pl. Cen­
tralny: Mai. A. Drozd (10—20). Sa­
lon Wystawowy, al. Róż 3: Mai. 1
rzeźba GART (10—17). NCK, Gale­
ria, pl. Centralny: Fot. Uniwersjady
•87 (9—18). KDK, Rynek Gł. 27: Ga­
leria 2: Mai. J . Stachnika (14—18).
Kopalnia Soli (8—17). Muzeum Zup
Krakowskich, Wieliczka (8—18). Za­
mek Zupny (9—14 .30). Galeria, ul.
Floriańska 34 (11—19). Galeria Fo­
tografia — Video, Solskiego 24 (11—
18). Galeria „Inny Świat”, Floriań­
ska 37 (10—13 i 16—19). Galeria De­
sy, św. Jana 3 (11—18). Galeria
Plakatu, Desa, ul. Stolarska 8—10

(11—18). Galeria Desy „Pawilon 2”,
ul. Stolarska 17i Współczesne mai.

poi. (11—18). Galeria „B”, ul. Sol­
skiego 21: Graf, i rys. (11—18). Ga­
leria Rzeźby ZAR, ul. Bracka 13:

Expo — Rzeźba ’87 (11—19).

Pogot MO tel. 997, Straż Pożar­
na 998 Tel. Ochrony Środowiska
21-33-64. Pogot. Ratunk. (tylko wy­
padki i nagłe zachorowania) Łaza­
rza 14, wypadki tel. 999, zachoro­
wania i przewozy 22-29-99, Rynek
Podgórski 2, 66-69-99, ul. Teligi 6
55-59-99, Krowodrza ul. Kazimierza

Wielkiego 117 33-39-99, ul. Biało-

prądąicka 8, 34-39-99, Nowa Huta,
44-49-99 Lotnisko Balice 11-19-99,
Niepołomice 21-02-09 dla m. Nie­
połomic 198, dla m. Skawiny 999,
Wieliczka 78-33-65, 22-33-54, alar­
mowy 999.

— Dobra! To czekaj na mój telefon z tym
namiotem pod ręką! Słuchaj... — przyszła mi

nowa myśl do głowy —

_ czy mógłbyś ja­
kimś cudem dysponować też autem?

— Autem!? Andrzej, słuchaj, a co z lodów­
ką. skrzynką whisky, spluwą i niezbędnikiem
turystycznym? To też ci potrzebne? Co się
dzieje!?

— Niezbędnik też. Maciek, przyjdzie czas

to pogadamy...
Odłożyłem słuchawkę. On miał jeszcze jed­

ną ważną, teraz nawet bardzo ważną, zaletę...
Jastrzębski go do tej pory nie poznał. A trud­
no przypuszczać, że pozakładali podsłuch na

wszystkie telefony w redakcji. W takim

stopniu jeszcze nie zgłupiałem, żeby to po­
dejrzewać.

Po południu, koło domów „Centrum”, gdy
już ponownie swój ogon miałem dokładnie
rozpoznany, postanowiłem spróbować się
urwać. Zwolniłem, aby gość, który i tak w

tłumie musiał się do mnie zbliżyć, zbliżył się,
jeszcze bardziej. Skręciłem w przejście mię­
dzy „Warsem” i „Sawą” i zobaczyłem to, o

co mi właśnie chodziło. Dwóch młodziutkich
jak szczypiorek milicjantów o łysych pago­
nach, władczo patrzących na przewalające
się mrowie. W sumie było w nich tyle pew­
ności siebie, co w kurczaku w brojlerni i dla­
tego wdeptaliby w ziemię każdego, który
by im to powiedział w oczy... W pół kroku
zastopowałem przy nich.

— Przepraszam, czy panowie widzą tego
mężczyznę? — pokazałem palcem w kierun­
ku mojego Anioła Stróża, z tym, że bez
skrzydeł, ale za to w oryginalnych „adida­
sach”. — Przyczepił się, skubany, do mnie!

Najpierw zaczął mi proponować, żebyśmy się
przespacerowali, bo wyglądam bardizo sa­
motnie. Jak pogoniłem ciotę;, to powiedział,
że jestem brutalny i może chcę •. się trochę
zmienić? Kompocik mi to zapewni. Strzy­
kawkę też widziałem...

Nieco ich moja przemowa oszołomiła, ale

znajome wyrazy ze szkolenia podziałały...
— Halo, obywatelu! Pozwólcie ta! —ru­

szył w jego stronę jeden z moich roz-

mówców.

Facet w „adidasach” cofnął się. Podziała­
ło niczym ostrogi!! Właśnie na to liczyłem...

— Stój!!! — ryknął ten sam milicjant
— Poczekajcie ta — wydyszał w moją

stronę drugi.
Zaczęli biec. Tamten najzupełniej nie wie­

dział co robić. Rozejrzał się spłoszony, a mo­
że tylko piekielnie zdziwiony tym wszyst­
kim... Poczekałem aż go dopadną. Miałem co

najmniej pół minuty czasu i to mi w zupeł­
ności wystarczyło. W podobny sposób co

Stróże porządku, tyle że w przeciwnym kie­
runku oddaliłem się, jak to mówią, z miej­
sca wypadku..

Przed domem jakiś model kosił trawnik, cze­
go nie robiono tu od wieków. Inny trzepał
dywan. Nie znałem ich... A, do licha, teraz

wszyscy będą dla mnie podejrzani! Poczeka­
łem w mieszkaniu godzinę j wyszedłem. Pla­
ster przyczepił się do minie koło przystanku...
No tak... W zgodzie, acz w pewnej odległości,
odbyliśmy spacer dla zdrowia, po czym ja
zakończyłem próby, a on pracę Chyba że...

Wyczołgałem się płasko na balkon, na szczę­
ście cały czas otwarty. Siedział na ławce...
Po kwadransie wstał i wolno ruszył w kie­
runku ulicy. W tym samym momencie ru­
szył też jeden z zaparkowanych „Malu­
chów”... Zniknęli mi z oczu... Wylazłem wo­
bec tego jeszcze raz. „Fiat” stał kilkadzie­
siąt metrów dalej, tak że widziało się z niego
wyjście z mojej klatki, a z czwartego piętra
nie za łatwo się ewakuować... Poszedłem w

jego kierunku. Niepotrzebnie, choć podświa­
domie, przyśpieszałem kroku im bliżej byłem,
bo -ruszył! Podbiegłem. Odjechał. Pomacha­
łem im ręką i wróciłem do chałupy. Starczy
na dziś!

Leżałem na tapczanie i rozmyślałem, po
co Jurkowi był potrzebny ten bluff z Jag-
gerem? Miał wszelkie znamiona prawdopo­
dobieństwa, w pewnej części był zresztą na

pewno prawdziwy! Ale to nie Molenda za-,
łatwi! Topolskiego! Więc, po co? Czyżby...?
A teraz mnie śledził... Ciężko to było pojąć!
Nic nie było, widać, proste w tej sprawie...

Dziś robili to zupełnie ostentacyjnie. Zre­
sztą, po tych moich wczorajszych przedsta­
wieniach, trudno się było spodziewać czegoś
innego... Najzwyczajniej w świecie szedł za

mną mężczyzna, nie kryjąc się specjalnie...
Ta pełna bezczelność, niedbała w swej pro­
fesjonalności. obserwacja była wręcz uwła­
czająca!

16.45 Program dnia
16.50 Losowanie Express Lotka

i Super Lotka
17.00
17.15
17.30
18.40

magazyn PCK
18.50
19.00

rze ’87
19.30
20.00

tureckiej. Reż. Serif Goeran

21.30 Żniwa ’87
• 21.40 Nasze małe budowanie —

pr. publicystyczny
22.10 Horyzont 2000 — pr. doku­

mentalny
22.25 Ociosywanie mgły — spot­

kanie z Kazimierzem Koźniewskim

22.40 DT — Komentarze

Wakacje...
Teleexpress
Wakacje
Człowiek dla człowieka

Dobranoc: Miś Uszatek

Mówmy otwarcie — Koleja-

Dziennik telewizyjny
„Derman” — film fab. prod.

DYŻURY SZPITALI

Chir., Chir. uraz. Prądnicka 35,
Chir. dziec. Nowa Huta, os. Na

Skarpie 65. Laryng. Kopernika 23a.
Okulist. Wilkowice. Urolog. Wroc­
ławska 1. Neurologia oraz inne od­
działy szpitali wg rejonizacji.

Inf. Służby Zdrowia, tel. 22-05-11

(całą dobę). Punkt Inf. Aptecznej,
tel. 11 -07-65 (8—15). Inf. Toksyk.
Kopernika 26 tel. 11 -99-99. Spół­
dzielczy punkt pediatr. i kardiolog,
tel. 12-20-38, 12-41-64 (9—22).
Spółdzielcza Pomoc Psychologiczna
tel. 21 -54-14. Nagła pomoc lekarska

lekarzy spec. tel. 66-80-00 (9—21 .30).
Domowa pomoc lekarzy specjalistów
tel. 55-56-64 (9—20). Krakow­
skie Towarzystwo Świadomego Ma­
cierzyństwa, Młodzieżowa Poradnia
Lekarska ul. Boh. Stalingradu 13,
tel. 22-78-08 (9—18) Poradnia dla

Młodzieży Tow. Rozwoju Rodziny,
ul. Dietla 90 IV p. tel. 22-28-72,
porady psych., seks., ginek., dermat.

(piąt. 15—19), TeL Zaufania 33-71-37

(16—22) Tel. Zaufania dla Narko­
manów 34-08-08 (8—19). Teł. Zaufa­
nia w sprawie AIDS, tel. 21 -38-91
(czw. 10—12). Ośrodek Informacji
Inwalidów, ul. 1 Maja 5, tel.
22-28-11 (pon. śr. 15—17). Pomoc

Drogowa PZMoL, ul. Kawiory 3,
tel. 37-55-75 (7—22). Pogot. Tech­
niczne „Polmozbyt”, al. Pokoju 81,
tel. 48-00-84 (6—22). Liga Ko­
biet Polskich, Karmelicka 9, II p-
porady prawne (śr. 16—17), seksuo­
log (wt. 16—19), psycholog, (śr.
piąt. 16—19), tel 22-54-74 . Tele­
fon Zielony, tel. 21 -33 -64 (7—20).
Inf. o usługach „Eureka” — Dom

Towarowy Wiślna, tel. 21-41-07

(10—15) Centrum Informacji Tu­
rystycznej, ul. Pawia 8, tel. 22-60-91,
22-04-71 (8—16).

CrO-

PROGRAM II

17.55 Program dnia
18.00 Kronika (Kr.)
18.30 Powtórka z Mikołaja

gola — teleturniej
19.00 „102” — magazyn kultural­

no-muzyczny
19.30 Poznaj swój kraj: W Gó­

rach Kocich i w Dolinie Baryczy
20.00 Na mnie możesz liczyć
20.15 Dookoła świata: Tropem Be­

niowskiego
20.45 Studio sport
21.30 Panorama dnia

21.45 Non stop kolor: „Lady
śpiewa bluesa” — film prod. USA

(o Billie Holiday)
. 0.10 Wieczorne wiadomości

Rynek Gł. 42, tel. 22-23-71, Dłu­
ga 88, tel. 33-42-90, Krakowska 1>
tel. 66-23-21, Rynek Podgórski, tel.
66-46-91, Kozłówek — pawilon, teL
55-51-87. Kazimierza Wielkiego 11?.
tel. 37-44-01, Nowa Huta. al. Re-
wol. Październikowej 6, tel.
44-17-19, Centrum A. tel 44-17-36.

rożne
UWAGA!

(58)

Za zmiany w ostatniej chwili

wprowadzone w programie tea­
trów, kin, radia i telewizji — re­
dakcja nie bierze odpowiedzialno­
ści.

Zoo (Lasek Wolski) od 9 do zmro­
ku.

Ogród Botaniczny (Kopernika)
9—19, szklarnie 10—14 .

Rejsy statkiem po Wiśle do Bie­
lan codz. godz. 9. 11, 13, 15. 17*

Jazda n» kucykach (ul. Smocza)
11—19.


